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W 60 rocznicę urodzin

L Breżniew Bohaterem
Związku Radzieckiego

Polski

Minister 
Adam Rapacki 

uda się do Francji
Na zaproszenie rządu fran­

cuskiego — minister spraw 
zagranicznych PRL, Adam 
Rapacki uda się z oficjalną 
wizytą do Francji. Wizyta od­
będzie się w dniach 26, 27, 28 
stycznia 1967 r. (PAP)
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Rok XXII 
Wyd. A

Poznań
wtorek, 20. XII. 1966 r.

O 3,4 proc, wzrośnie 
dochód narodowy
Debata Sejmu nad planem i budżetem 1967 r.

Min. W. Trąmpczyński 
doktorem

honoris causa DAM
Wczoraj w auli Uniwersy­

tetu im. A. Mickiewicza od­
była się uroczystość nadania 
tytułu doktora honoris causa 
Witoldowi Trąmpczyńskiemu 
— profesorowi zwyczajnemu 
Szkoły Głównej Planowania 
i Statystyki w Warszawie, 
ministrowi handlu zagranicz­
nego.

Przybyłych gości — m. in. 
I sekretarza KW PZPR J.
Szydlaka, 
Prezydium 
bała oraz 
Prezydium

przewodniczącego 
WRN Fr. Szczer- 
przewodniczącego 
RN Poznania J.

Wczoraj z okazji 60-rocznicy urodzin sekretarza ge­
neralnego KC KPZR Leonida Breżniewa przewodniczą­
cy prezydium Rady Najwyższej ZSRR Nikołaj Podgórny 
wręczył Order Lenina i Medal Złotej Gwiazdy Leonido­
wi Breżniewowi (na zdjęciu). Sekretarzowi generalnemu 
KC KPZR L. Breżniewowi przyznano tytuł Bohatera 
Związku Radzieckiego za wybitne zasługi w budowie 
komunizmu, umacnianiu obronności kraju, wielkie za­
sługi w walce przeciwko najeźdźcom hitlerowskim pod­
czas wielkiej wojny narodowej 1941—1945 oraz w zwią­
zku z 60-leciem urodzin.

Obecni przy wręczeniu odznaczeń przywódcy partii 
i rządu radzieckiego złożyli L. ~ ‘ ‘
gratulacje. (PAP)

Breżniewowi serdeczne

Władysław Gomułka, 
kiewicz wystosowali do 
stępującej treści.

Edward
Leonida

Ochab i Józef Cyran- 
Breżniewa depeszę na-

DROGI TOWARZYSZU!
Z okazji 60 rocznicy Waszych urodzin, w imieniu Komitetu 

Centralnego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, Rady 
Państwa i rządu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej oraz w i- 
mieniu własnym przesyłani Wam najserdeczniejsze pozdrowienia 
i najlepsze życzenia.

W Waszej osobie pozdrawiamy wybitnego przywódcę Komu­
nistycznej Partii Związku Radzieckiego i działacza międzynaro­
dowego ruchu robotniczego, niestrudzonego' bojownika, poświę­
cającego wszystkie swe siły sprawie budowy komunizmu w 
Związku Radzieckim, sprawie jedności krajów socjalistycznych 
i międzynarodowego ruchu komunistycznego i robotniczego na 
zasadacb marksizmu-leninizmu i proletariackiego internacjona­
lizmu, sprawie walki z imperializmem, o wolność i niezawi­
słość wszystkich narodów, o zapewnienie ludzkości trwałego 
pokoju.

Wysoko cenimy Wasz osobisty, wybitny wkład w dzieło za­
cieśnienia stosunków przyjaźni i współpracy między Komuni­
styczną Partią Związku Radzieckiego i Polską Zjednoczoną Par­
tią Robotniczą, między naszymi bratnimi narodami i państwami.

W dniu Waszego 60-lecia przyjmijcie, drogi Towarzyszu Breż­
niew, nasze gorące życzenia zdrowia i długich lat życia oraz 
dalszych sukcesów w Waszej trudnej i odpowiedzialnej pracy, 
dla dobra narodów wielkiego Kraju Rad i wspólnej nam spra­
wy pokoju i socjalizmu.

Zakończenie XXI sesji ONZ
W poniedziałek, 19 bm. XXI se­

sja Zgromadzenia Ogólnego za­
kończyła swe obrady.

W Makau

Usuńcie dowódcy 
garnizonu । szefa policji 
Według doniesień Agencji Reu- 

tera, usunięci zostali ze swych 
stanowisk dowódca garnizonu o- 

szef policji Makau, portugal­
skiej enklawy na wybrzeżu chiń­
skim. Obydwaj oni odpowiedzial­
ni są za krwawe tłumienie ostat- 
nich demonstracji. Reuter infor­
muje, że decyzję tę interpretuje 
się jako próbę spełnienia — po 
części przynajmniej — żądań wy­
suniętych przez rząd południowej 
Prowincji chińskiej Kuangtung gra 
nicząćej z enklawą. (PAP)

Za jeden z największych sukce­
sów organizacji, uważa się uchwa­
lenie przez Komitet Polityczny re­
zolucji aprobującej zasady ukła­
du w sprawie Kosmosu. Układ ten 
stwierdza jak wiadomo, że prze­
strzeń kosmiczna, łącznie z Księ­
życem i innymi ciałami niebieski­
mi nie może stać się własnością 
narodową ani w drodze prokla­
mowania suwerenności na tych cia 
łach, ani przy pomocy żadnych in­
nych środków. Układ jest otwar­
ty dla wszystkich państw, które 
zechcą go podpisać i ratyfikować. 
Wejdzie on w życie, po ratyfiko­
waniu przez co najmniej pięć 
państw, w tym przez Związek Ra­
dziecki, Stany Zjednoczone i W. 
Brytanię. (PAP)

Sala żywo reagowała na występy 
artystyczne.

Fot. — H. Kamza

W poniedziałek o godz. 10 Sejm rozpoczął debatę gene­
ralną nad planem i budżetem państwa na 1967 r.

Porządek dzienny posiedzenia obejmuje dwa punkty: 
1. sprawozdanie Komisji Planu Gospodarczego, Budżetu i 
Finansów: — o projekcie uchwały o Narodowym Planie 
Gospodarczym na 1967 r. i podstawowych założeniach na 
1968 r. — o projekcie ustawy budżetowej na rok 1967. 2. 
Sprawozdanie Komisji Planu Gospodarczego, Budżetu i 
Finansów o sprawozdaniach rządu z wykonania Narodo­
wego Planu Gospodarczego i Budżetu państwa wraz z wnio 
skiem Najwyżej Izby Kontroli w przedmiocie absoluto­
rium dla rządu za okres od 1 stycznia do 31 grudnia 1965 r.
Na obrady Sejmu przybyli 

członkowie Rady Państwa z jej 
przewodniczącym Edwardem 
Ochabem i członkowie rządu z

prezesem Rady Ministrów Jó­
zefem Cyrankiewiczem.

Posiedzenie otworzył wice-

21-22 bm. Wojewódzka 
Konferencja PZPR 

w Poznaniu
W poniedziałek w Lubarto­

wie odbyła się ostatnia na Lu 
belszczyżnie i zarazem w kra­
ju konferencja powiatowa 
PZPR. Zakończyła ona kolej­
ny — trwający od październi­
ka br. — etap kampanii spra-
wozdawczo wyborczej w
PZPR, który objął 389 organi­
zacji powiatowych, miejskich 
i dzielnicowych.

Wojewódzkie konferencje 
PZPR, zgodnie ,z ustalonym 
planem, odbędą się w stycz­
niu i lutym nrzyszłego roku. 
Pierwsza konferencja woje­
wódzka partii odbędzie się w 
Poznaniu, w dniach 21 i 22 
bm. (PAP)

marszałek Sejmu 
Kliszko.

Zenon

W pierwszym punkcie 
rządku dziennego zabrał 
sprawozdawca generalny 
Stanisław Cieślak.

po­
głos 
pos.

R" "erując projekt uchwały o 
NPG na 1967 r. i podstawowych 
założeniach na 1968 r. oraz pro­
jekt ustawy budżetowej na 1967
rok, poseł 
stwierdził na 
przewidywań 
olanu w 1966
zasadzie
chód i

Stanisław 
wstępie, 

przebieg 
r. można

Cieślak 
że wg. 

realizacji 
uznać w

Plan zatrudnienia, w całej gospo­
darce zostanie w 1966 r. prze­
kroczony o ok. 40 tys. osób, co 
jest tylko częściowo uzasadnione.

Plan na 1967 r. i wytyczne na 
1968 r. Zakłada się, że dochód 
narodowy wytworzony wzrośnie 
w r. 1967 o 3,4 proc., a w r. 1968 
o 7,0 proc, (w liczbach absolut­
nych stanowi to 18,9 mld zł i 
40,4 mld. zł. Ze wzglądu na po­
trzebę zwiększenia eksportu w 
1967 r. oraz konieczność podjęcia 
spłaty długów zagranicznych do­
chód narodowy do podziału 
wzrośnie w 1967 r. nieco wolniej, 
bo o 2,5 proc, czyli o 14,2 mld 
złotych.

Mówca stwierdził, że projekt 
planu nie zakłada wzrostu pro­
dukcji rolnej osiągnięcie jednak 
w 1967 r. podobnego jak w 1966 
roku poziomu produkcji rolnej 
może dać gospodarce ponadpla­
nowy jej przyrost wartości 6 do 
8 mld zł, a zatem wskaźnik wzros 
tu dochodu narodowego trzeba 
oceniać jako zadanie minimalne.

Wartość produkcji globalnej 
przemysłu wzrośnie w 1967 r. 
o 0,2 proc. — do poziomu 837 mld. 
złotych — nieco szybszy wzrost

Dokończenie na str. 2

Kusiaka — powitał rektor u- 
czelni prof. dr Cz. Łuczak.

Pierwszy głos zabrał dzie­
kan Wydziału Prawa prof. dr 
Z. Radwański, przypominając 
iż podczas 50-letniej niemal 
działalności naukowej Uni­
wersytetu nadano 38 osobom 
ten zaszczytny tytuł, zaś lis­
tę tę otwiera nazwisko M. 
Curie-Skłodowskiej.

Z działalnością naukową W. 
Trąmpczyńskiego zapoznał 
zebranych promotor — prof. 
dr J. Zdzitowiecki. Powitał 
on ministra Trąmpczyńskie­
go, jako byłego wychowanka 
Wydziału Prawno-Ekonomicz 
nego Uniwersytetu i byłego 
pracownika naukowego na­
szej uczelni (tutaj doktoryzo­
wał się on i habilitował na 
docenta). W swych pracach 
naukowych interesował się 
szczególnie pojęciem kapitału 
i procesem kapitalizacji oraz 
historią myśli ekonomicznej; 
na tematy te opublikował 
dwie monografie.

Działalność naukową konty 
nuuje prof. Trąmpczyński na

za

wzrośnie w
narodowy

zadowalający. Do-
do podziału

1966 o około 5
proc., o blisko 4,5 mld zł. po­
nad plan. Przemysł wykona plan 
z nadwyżką wartości około 5 
mld zł. Rolnictwo osiągnie pro­
dukcję o 8 mld zł wyższą od pla­
nowanej. Opóźnione są niektóre 
inwestycje, zagrożone Jest wyko­
nanie planu miejskiego budow­
nictwa mieszkaniowego w nie­
których województwach.

Handel zagraniczny nie wyko­
na w pełni planu eksportu przy 
przekroczeniu planu importu.

Finał konkursu „Bądźmy zdrowi**

Udany koncert w Chodzieży 
Losowanie nagród dla dzieci
Tak więc IV konkurs „Bądźmy zdrowi” organizowany 

przez Wojewódzki Społeczny Komitet do Walki z Gruźlicą, 
Miejski Społeczny Komitet do Walki z Gruźlicą, Wojewódz­
ką Przychodnię Przeciwgruźliczą, Ośrodek Walki z Gruźlicą 
dla miasta Poznania oraz redakcję „Głosu Wielkopolskiego” 
dobiegł końca.
Cieszył się on dużym zainte­

resowaniem czytelników. Do­
wodem tego jest nadesłanie w 
konkursie ogólnym 5 765 odpo­
wiedzi oraz 4 021 rysunków 
dziecięcych.

Niedzielna impreza w Cho­
dzieży, podczas której odbyło 
się losowanie nagród dla dzie­
ci, zakończyła tegoroczne Dni 
Przeciwgruźlicze. Impreza zgro 
madziła ponad 600 osób, które 
gorąco oklaskiwały występy: 
Zespołu Kameralnego przy Po­
znańskim Chórze Chłopięcym 
pod dyr. Wiesława Kisera, Ze­
społu Muzycznego Romana 
Pahla, piosenkarki Leny Dar- 
skiej oraz Henryka Derwicha.

W czasie imprezy odbył się 
mecz zdrowia. Wzięły w nim 
udział drużyny trzech fabryk

Chodzięskich Zakładów Porce­
lany i Porcelitu. Uczestniczki 
jego odpowiadały na wiele py­
tań z zakresu bezpieczeństwa 
i higieny pracy oraz walki z 
gruźlicą. (jk)

Bombardowanie linii 
komunikacyjnych DRW

Z Sajgonu donoszą, że złe wa­
runki atmosferyczne uniemożli-
wiły lotnictwu 
bombardowanie

amerykańskiemu
rejonu

delty Rzeki Czerwonej.
Hanoi 
Amery-

kańscy piraci powietrzni ograni­
czyli się więc do bombardowania 
linii komunikacyjnych lądowych, 
rzecznych i morskich na odcinku 
między Vinh i Dong Hoi, w części
południowej 
nego.

Lotnictwo 
wało tereny

Wietnamu północ-

morskie USA atako- 
położone między mia-

stami Vinh i Thanb Hoa (130 km 
na południe od Hanoi). Samoloty 
korpusu „marines” (piechoty mor 
skiej) bombardowały tereny DRW 
przylegające do strefy zdemilita- 
ryzowanej, w pobliżu granicy z 
Laosem.

Kosmos 136“
na orbicie

Agencja TASS podaje, że w
Związku Radzieckim wprowadzo­
ny został w poniedziałek na orbi­
tę kolejny sztuczny satelita nau­
kowy „Kosmos-136”. (PAP)

jako wykładowcadal

Na zdjęciu: prof. dr W. Trąmp- 
czyński doktor honoris causa 

UAM przyjmuje gratulacje.

Uroczipta przifóiącfa

W niedzielę na pi. A. Mickiewi­
cza odbyła się uroczysta przysię­
ga wojskowa żołnierzy Garnizo­
nu Poznańskiego. Na zdjęciu: w 
imieniu nowo zaprzysiężonych 
żołnierzy poznańskiego garnizonu 
szeregowy Jerzy Urban rodem z 
Wolsztyna składa słowa podzię­
kowania dowództwu i władzom 
miasta. (Sprawozdanie z uroczy­
stości zamieszczamy na str. 2).

Fot. (2) — K. Przychodzki

SGPiS i autor wielu publika­
cji. Dyplom doktora honoris 
causa wręczył W. Trąmpczyń 
skiemu J. Zdzitowiecki. Na 
zakończenie głos zabrał no­
wo promowany doktor h. c. 
UAM, kreśląc m. in. najistot­
niejsze problemy polityki 
handlu zagranicznego, który­
mi interesuje się obecnie w 
swych dociekaniach nauko­
wych. (wch)

Wysokie odznaczenia 
dla pisarzy-jubilatów
W Ministerstwie Kultury 

i Sztuki w Warszawie odbyła 
się w poniedziałek uroczy­
stość udekorowania wysokimi 
odznaczeniami państwowymi 
pisarzy — jubilatów.

W uznaniu zasług dla pol­
skiej kultury i literatury Ra­
da Państwa przyznała: Krzyż 
Komandorski Orderu Odro­
dzenia Polski Edwardowi Ko- 
zikowskiemu z okazji 50-lecia 
pracy pisarskiej; Krzyż Ofi­
cerski Orderu Odrodzenia Pol ’ • 
ski Marii Morozowicz-Szczep 
kowskiej w związku z jubile­
uszem 55-lecia pracy twór­
czej. Krzyże Kawalerskie Or­
deru Odrodzenia Polski w 
związku z 40-leciem pracy lite 
rackiej otrzymali: Maria Wi- 
słowska, Roman Kołoniecki i 
Władysław Smólski.

Pisarzy udekorował wice- 
min. kultury i sztuki Zygmunt 
Garstecki, składając im ser­
deczne gratulacje. (PAP)



Trzy święta 
w stolicy DRW

Specjalny wysłannik PAP 
red. B. Moszkiewicz donosi: 
Demokratyczna Republika 
Wietnamu obchodzi uroczyś­
cie w bieżącym tygodniu trzy 
święta które w obecnej sytu­
acji nabierają szczególnej wy 
mowy: 19 bm. 20 rocznicę ru­
chu oporu, 20 hm. 6-rocznicę 
powstania Narodowego Fron­
tu Wyzwolenia Wietnamu po­
łudniowego i 22 bm. — 22-rocz 
nicę utworzenia Ludowej 
Armii Wietnamskiej.

Mimo trudnych warunków 
Wojennych i ostatnich bom­
bardowań stolica przybrała 
odświętny wygląd, ozdobiona 
flagami o barwach narodo­
wych, czerwonymi oraz tran­
sparentami. W niedzielę odbył 
się wielki wiec w sali Ba Dinh 
w Hanoi. (PAP)

Premier Kosygin 
uda je się do Turcji

Przewodniczący Rady Mini­
strów ZSRR Aleksiej Kosygin 
Uda je się we wtorek z wizytą 
oficjalną do Turcji. Komentu­
jąc podróż dziennik ,Prawda” 
pisze. że pierwsza w historii 
kontaktów radziecko-tureckich 
wizyta szefa rządu radzieckie­
go w Turcji świadczy o tym. że 
stosunki między obu krajami 
powracają do tych realistycz­
nych i przyjacielskich podstaw, 
na których opierały się za cza­
sów. gdy polityką zagraniczną 
państwa radzieckiego Kierował 
W. Lenin. (PAP)

Kiesinger przeciw granicy
na Odrze i Nysie

W amerykańskim programie telewizyjnym NBC odtwo­
rzono w niedzielę z taśmy telerecordingowej wywiad z kan­
clerzem NRF Kiesingerem nagrany w Bonn. Kiesinger od­
powiadał na pytania dotyczące m. in. granicy na Odrze 
i Nysie sytuacji wewnętrzno-politycznej NRF zwłaszcza 
ostatnich sukcesów NPD, sprawy dostępu NRF do broni 
atomowej itp.

Nagrody dla najlepszych 
komtetów opiekuńczych
Rok temu, z inicjatywy 

WKZZ i zarządów okręgo­
wych związków zawodowych 
ogłoszono w naszym woje­
wództwie konkurs na najlep­
szy — w roku szkolnym 1965/
66 komitet opiekuńczy.
Wzięło w nim udział 555 za­
kładów opiekuńczych (w tym 
95 z Poznania), a więc znacz­
nie więcej niż w roku ubieg­
łym.

W ub. niedzielę w Domu 
Drukarza podsumowano tę 
ze wszech miar pożyteczną 
— akcję; uczestniczyli w tym 
spotkaniu przedstawiciele Ku 
ratorium, wojewódzkich 
partyjnych, miejskich i 
kowych.

Po dokonaniu oceny 
kursu — przodującym 

władz 
związ

kon- 
komi-

tetom opiekuńczym wręczo­
no nagrody, wyróżnienia, dy­
plomy uznania oraz listy z 
podziękowaniami.

I miejsce przyznano Kole­
jowym Zakładom Nawierz­
chniowym w Nowych Skal­
mierzycach (pow. Ostrów), II

Poznańskiemumiejsce
Przedsiębiorstwu Robót Dro­
gowych w Poznaniu, III zaś 
— Kaliskiej Fabryce Pluszu 
i Aksamitu. (wch)

Od stycznia do listopada br. 
produkcja przemysłu uspołecz­
nionego Wielkopolski wzrosła w 
porównaniu z analogicznym okre 
sem roku ubiegłego o 9,3 proc.

Największy wzrost produkcji 
zanotowano w: górnictwie i enfcr 
getyce — o 29,3 proc., przemyśle 
ciężkim — 12,7 proc., przemyśle 
chemicznym — 12,2 proc., komu­
nikacji — 11,7 proc., przemyśle 
lekkim o 10,5 proc. W porówna­
niu z rokiem ubiegłym zatrud­
nienie wzrosło w Wielkopolsce o 
4,3 proc., w tym w Poznaniu o 
3,J proc. Największy wzrost za­
trudnienia nastąpił w resorcie 
górnictwa i energetyki — o 12,4 
proc, i w przemyśle ciężkim — 
7,1 proc.

W listopadzie br. nastąpił znacz 
ny wzrost produkcji niektórych 
wyrobów, w porównaniu z lis­
topadem 1965 r.: energii elek­
trycznej o 18 proc., węgla bru­
natnego o 20,6 proc., obrabiarek 
dc metali o 27,8 proc., płyt pilś­
niowych o 224 proc., tkanin jed-
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Uroczysta przysięga żołnierzy
poznańskiego garnizonu

Fot. — K PrzychodzkiW strugach 
bm. na placu
rzy poznańskiego garnizonu, 
sięgę wojskową.
Na trybunie, obok dowód­

ców jednostek, stacjonują­
cych w naszym mieście, zaję­
li miejsca m. in. sekretarz 
KW PZPR Jerzy Gawrysiak,

Mówiąc o wschodnich gra­
nicach Niemiec Kiesinger o- 
świadczył, że nie zgadza się z 
koncepcją, iż te granice są 
ustalone raz na zawsze. Nie 
wykluczył on możliwości zre­
widowania tych granic. O tym 
— podkreślił zadecydują 
Niemcy zjednoczone.

Nawiązując do koncepcji 
Josefa Straussa dotyczącej u- 
działu NRF w zbrojeniach ato­
mowych Kiesinger wyraził po­
gląd, że obecnie sprawą otwar 
tą jest utworzenie europej­
skiego mocarstwa atomowego. 
Dał on do zrozumienia, że 
Niemcy zachodnie będą od­
grywały ważną rolę w tym 
mocarstwie. Przedtem jednak 
musi być utworzony jakiś po­
nadnarodowy rząd jednoczący 
kraje Europy zachodniej.

Nowy kanclerz NRF próbo­
wał zbagatelizować niebez­
pieczną tendencję rozwojową 
w sytuacji wewnętrzno-poli­
tycznej Niemiec zachodnich. 
W sukcesach wyborczych NPD 
nie widzi on niebezpieczeństwa 
odrodzenia faszyzmu. (PAP)
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Dzisiejszy serwis Informacyjny 
opracował: Jerzy Walasek.

Gospodarka wielkopolska po 11 miesiącach
Informacja Głównego Urzędu Statystycznego 

dotycząca Poznania i województwa

wabnych o 25,2 proc. Niewielki
w zrost 
masła 
uboju 
proc.

zanotowano w produkcji 
- o 2,8 proc, i mięsa z

4,2przemysłowego
Plan produkcji globalnej1' 

f.a listopad br. wykonany został 
w 101,1 proc, przy przekroczeniu 
planu zatrudnienia o 1,2 proc.

Skup żywca w Wielkopolsce (w 
przeliczeniu na mięso) w okresie 
od stycznia /do listopada 1966 Ł 
tył wyższy o 4,5 proc, niż w 
nalogicznym okresie ubiegłego 
roku. Skupiono^ więcej żywca 
wieprzowego — o 5,8 proc, i ba­
raniego — o 3,1 proc., zaś skup 
żywca wolowego utrzymał się na 
tym samym poziomie. Skup mle­
ka wzrósł o 7,6 proc., a drobiu 
o 21,3 proc. Skup 4 zbóż kon­
sumpcyjnych ze zbiorów 1966 r.

ulewnego deszczu, stanęły w niedzielę 18 
Adama Mickiewicza zwarte szeregi żołnie-

aby złożyć uroczystą przy- 

przewodniczący Prezydium 
Rady Narodowej Poznania 
Jerzy Kusiak, kierownik Wy­
działu Propagandy KW PZPR 
Aleksander Anholcer, przed­
stawiciele stronnictw i orga­
nizacji politycznych, wetera­
ni wojenni, reprezentanci za- 
Kiadów pracy. Obok trybuny 
ulokowały się rodziny żołnie­
rzy.

Do zebranych na placu żoł­
nierzy i ich rodzin oraz miesz 
kańców Poznania przybyłych 
na tę uroczystość, przemówił 
komendant Ośrodka Szkole­
nia Służb Kwatermistrzow- 
skich gen. bryg. Mieczysław 
Cygan. Wskazał on na zna­
czenie przysięgi wojskowej i 
na ważkość odpowiedzialnej
służby szeregach LWP.
Przed trybunę wystąpiły pocz 
ty sztandarowe. Słowa przy­
sięgi odczytuje generał M. 
Cygan, za nim jednogłośnie 
ją powtarzają żołnierze, przy 
sięgając na wierność Narodo­
wi Polskiemu. Na trybunę 
wstępuje przedstawiciel no­
wo zaprzysiężonych żołnierzy 
szeregowy Jerzy Urban z

JednostkiWielkopolskiej
WOW. Dziękuje on dowódz­
twu w imieniu żołnierzy gar­
nizonu Głos zabiera również 
przewodniczący Prezydium 
RN Poznania Jerzy Kusiak, 
okładając młodym żołnierzom 
gratulacje i dziękując za ich 
udział w czynach społecznych.

„Koz ołki“ olacą
2, 14, 28, 37, 48 (dod. 17).

Na 501 Poznańską Grę Liczbo­
wą „Koziołki” na dzień 18 gru­
dnia br. wpłynęło 413.151 zakła­
dów. Fundusz wygranych wynosi 
681,699,— zł. Fundusz na wygrane
I stopnia w następnych 
wynosi 400.000,— zł.

grach

Stwierdzono: 
bą dodatkową’ 

2 „czwórki 
po 30.986,—

z licz- 
zł; 48

„czwórek” po 3.012,— zł; 99 „tró­
jek premiowanych” po 184,— zł; 
1.758 „trójek” po 84,— zł; 1.913 

po 27,—„dwójek premiowanych'
zł; 24.104 „dwójki” po 7,— zł.

Losowanie 502 gry odbędzie się 
w dniu 26 bm. w Poznaniu przed 
Pałacem Kultury o godz. 12.

K-9207 
TOTO-LOTEK

10, 13, 26, 35, 37, 38 (dod. 47).

h okresie 11 miesięcy br. był 
wyższy o 12,7 proc, od skupu w 
tym samym okresie ubiegłego ro­
ku

Wstępne / wyniki spisu grudnio­
wego zwierząt gospodarskich w 
Wielkopolsce wykazały, w stosun 
ku do grudnia 1965 r., wzrost po­
głowia bydła — o ok. 6 proc., w 
tym krów — o ok. 1 proc., wzrost 
pogłowia trzody chlewnej o
ok. 3 proc., przy jednoczesnym 
spadku liczby macior — o ok. 
5 proc, oraz wzrost pogłowia 
owiec — o około 10 proc.

Sprzedaż w uspołecznionym 
handlu detalicznym wzrosła w 
porównaniu z analogicznym okre­
sem roku ubiegłego o 8,2 proc., 
w tym w Poznaniu o 9,5 proc. 
• w województwie o 7,7 proc.

Sytuację rynkową charaktery-

Uroczystość tę zakończyła 
defilada. Całością parady do­
wodził ppłk Henryk Zawi- 
towski. (Ij)

List A. Goldberga 
do U Thanta

Korespondent PAP w No­
wym Jorku red. W. Górnicki 
podaje, że delegacja amery­
kańska w ONZ opublikowała 
w poniedziałek tekst listu, wy 
stosowanego przez stałego 
przedstawiciela USA w ONZ, 
amb. Arthura Goldberga do 
sekretarza generalnego ONZ, 
U Thanta.

W liście tym A. Goldberg 
prosi U Thanta o „podjęcie 
kroków, jakie uzna za stosow 
ne”, w celu doprowadzenia do 
rozejmu w Wietnamie.

Poznaniak wśród laureatów 
konkursu na plakat

Rozstrzygnięty został ogól­
nopolski konkurs otwarty na 
plakat z okazji „50-rocznicy 
Wiekiej Socjalistycznej Rewo 
lucji Październikowej”, rozpi­
sany w październiku br. przez 
wydział propagandy i agitacji 
KC PZPR i wydawnictwo ar­

RSWtystyczno - graficzne 
„Prasa”.

Na konkurs wpłynęły 153
plakaty ze wszystkich środo­
wisk artystycznych w kraju.

I nagrodę otrzymał 
Wiktorowski z Łodzi, 
nagrody — Bronisław 
Warszawy i Tadeusz 
ski z Poznania. (PAP)

Janusz 
dwie II 
Zelek z 
Piskor-

Uroczystość 190-lecia istnienia 
gimnazjum i liceum w Trzemesznie

W roku bieżącym mija 190 rocznica istnienia znanego gim­
nazjum — obecnego Liceum Ogólnokształcącego w Trze­
mesznie. Uczelnia ta założona w roku 1776 należy obok li­
ceum w Ostrowie Wlkp. do najstarszych szkół średnich na 
ziemiach zachodnich.
W 1863 roku 60 uczniów tego gim 

nazjum wzięło udział w Powstaniu 
1 Styczniowym; w większości zgi-

zcwał wzrost dostaw towarów
spożywczych przemysłowych.
Niezależnie od tego występowały 
’ nadal występują pewne braki 
asortymentowe. Z artykułów żyw 
nościowych, przy stałym wzroś­
cie dostaw mięsa ogółem (wzrost 
w stosunku do analogicznego okre 
su roku ubiegłego o 15,1 proc, 
a szczególnie wędlin) — wystę­
pował stały brak cielęciny, węd­
lin do 
rnentów 
szynki 
wzrosły

zgrzania, pewnych ele- 
mięsa wieprzowego oraz 
konserwowej. Poważnie 
natomiast dostawy dro­

biu bitego.
Notuje się dalszą poprawę za­

opatrzenia w wyroby przemysłu 
lekkiego. Należy tu jednak pod- 
ureślić okresowe niedobory a- 
sortymentowe, zwłaszcza w kon­
fekcji dziecięcej i młodzieżowej, 
wyrobach dziewiarskich (dam­
skie bluzki „Polo”) oraz wyro­
bach z włókien sztucznych: elas- 
ticu i modylenu. W sezonie je­
siennym notowano również bra­
ki asortymentowe wyrobów prze­
mysłu skórzanego — szczególnie 
tzw. kozaczków. Dostawy wyro­
bów trwałego użytkowania w 
pełni zaspokoiły zapotrzebowanie 
rynku. (zmna)

Debata Sejmu nad planem
i budżetem 1967 r

Dokończenie ze str. 1
produkcji przemysłowej o ok. 7,8 
proc, założono na 1968 r. Szybsze 
tempo od przeciętnego powinien 
osiągnąć przemysł chemiczny, 
maszynowy, hutnictwa metali nie 
żelaznych, energetyka, przemysł 
odzieżowy, szklarski, porcelano- 
wo-fajansowy, gumowy i poligra­
ficzny.
Wrolnictwie czołowym za­

daniem jest podniesienie produk 
cji i skupu zbóż. Kontraktacja 
zbóż zostanie rozszerzona i obej­
mie 1.135 tys. ha. Korzystna sy­
tuacja paszowa pozwala założyć 
dalszy wzrost pogłowia bydła o 
3,1 proc., przy utrzymaniu na po 
zoomie tegorocznym 
trzody chlewnej.

Zadania handlu 
nicznego na lata 

pogłowia

zagra- 
1967/1968 za-

wierają osiągnięcie szybszego tem­
pa wzrostu obrotów z zagranicą w 
stosunku do średniego tempa 
wzrostu tych obrotów przewidy­
wanego w planie 5-letnim. War­
tość eksportu w 1967 r. ma wzro­
snąć o 12,4 proc., a w roku 1968 o 
8,2 proc. Udział maszyn 1 urzą­
dzeń w eksporcie wynieść ma 
1967 r. 39,5 proc., a w r. 1968 
42,7 proc.

Budownictwo wchodzi 

w

w
rok 1967 z zaległościami przy bu­
dowie obiektów przemysłowych i 
pewnymi opóźnieniami w bu­
downictwie mieszkaniowym.

W 1967 r. wzrastają zadania in­
westycyjne i wynikające z nich 
zadania budowlano-montażowe. W 
tej części planu wystąpią w 2 
najbliższych latach największe 
napięcia i trudności. Na ich prze­
zwyciężeniu skupić się powinna 
uwaga rządu.

Komisja Planu Gospodarczego, 
Budżetu i Finansów zgłosiła w 
toku debaty nad planem 5-letnim 
postulat zwiększenia rozmiarów 
budownictwa mieszkaniowego o 
100 tys. izb. Postulat ten został 
przez rząd uznany 

Plan na 1967 rok 
zatrudnienia 
osób.
Dostawy na 

zą słuszny.
zakłada wzrost 

o 303 tys.

rynek wy-
robów włókienniczych wzrosną o 
5,2 proc., odzieży o 13,3 proc., obu 
wia skórzanego o 5,5 proc., mięsa, 
przetworów i drobiu o 3,6 proc., 
tłuszczów jadalnych o 5,4 proc., 
o 11 proc, wzrosną dostawy tele­
wizorów, o 10 proc. — lodówek.

Z kolei poseł — sprawozdawca 
omawia projekt budżetu państwa 
na 1967 r. Projekt ten zamyka się 
po stronie dochodów kwotą 321 
mld. 200 min., a po stronie wy­
datków — 316,1 mld.

W dochodach główną pozycję — 
234,1 mld. zł — stanowią dochody 
z gospodarki uspołecznionej — a 
w wydatkach — finansowanie roz 
woju tej gospodarki (164,3 mld. zł).

Na drugie miejsce wysuwają się

„Śmierć prezydenta“ nadal 
przedmiotem kontrowersji

William Manchester autor kontrowersyjnej książki pt 
„Śmierć prezydenta” złożył publicznie oświadczenie, w któ­
rym dementuje, że w książce tej wykorzystał w niewłaści­
wy sposób „słowa i wzruszenia” wdowy po byłym prezy­
dencie z którą rozmawiał i która udostępniła mu nieopubli-
kowane dotąd materiały.
Pani Jacąueline Kennedy

-wstąpiła na drogę sądową 
przeciwko Manchesterowi, o-

nęli po bohatersku. Również w 
pierwszych dniach września 1939 r. 
miasteczko to podobnie jak Kłec­
ko w powiecie gnieźnieńskim sta­
wiło opór armii hitlerowskiej na­
rażając się na straszne represje ze 
strony Niemców. Niektórzy obroń 
cy zginęli z bronią w ręku, a wie­
lu z nich zostało rozstrzelanych i 
uwięzionych.

17 grudnia 1966 r. Trzemeszno i 
jego uczelnia przeżywały nieco­
dzienną uroczystość.

W uznaniu zasług uczelni Ogólno 
polski Komitet Frontu Jedności 
Narodu nadał jej zbiorową Od? 
znakę Tysiąclecia, a byli wycho­
wankowie szkoły ufundowali nowy 
sztandar.

Na uroczystość tę obok przedsta­
wicieli władz i organizacji społecz 
no-politycznych zjechali \ licznie 
dawniejsi wychowankowie,: m. in. 
był obecny wychowanek tego li­
ceum: rektor Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza w Poznaniu 
prof. dr Czesław Łuczak, zastęp­
ca przewodniczącego Prezydium 
WRN w Poznaniu W. Stefanow- 
ski, jeden z pierwszych maturzy­
stów — dyrektor PZU Leon Koło­
dziejczak i wielu innych wycho­
wanków tej szkoły.

Okolicznościowe przemówienie 
wygłosił wychowanek gimnazjum 
Zbigniew Widelicki podkreślając 
zasługi uczelni i postępową posta­
wę młodzieży trzemeszeńskiej oraz 
jej udział w walce o wolność w o- 
kresie zaboru pruskiego i w latach 
ostatniej wojny. (—) 

wydatki na naukę, oświatę i kul­
turę, ochronę zdrowia, opiekę 
społeczną i kulturę fizyczną oraz 
na ubezpieczenia społeczne — v 
łącznej wysokości 95,3 mld. zł.

W drugim punkcie porządku 
dziennego zabrał głos wicepre­
zes Najwyższej Izby Kontroli 
— Bolesław Gałęza, który zło­
żył w imieniu NIK wniosek o 
udzielenie rządowi absoluto­
rium za okres od 1 stycznia do 
31 grudnia 1965 r.

Sprawozdanie Komisji Planu 
Gospodarczego Budżetu i Fi­
nansów o sprawozdaniach rzą­
du z wykonania Narodowego 
Planu Gospodarczego i Budże­
tu w roku 1965 zreferował 
Izbie w imieniu komisji pos. 
Tadeusz Janczyk. Mówca 
stwierdził, że dodatnie w su­
mie wyniki 1965 r. upoważnia­
ją komisje do przedłożenia 
wniosku o zatwierdzenie spra­
wozdań rządowych i zgodnie 
z wnioskiem NIK udzielenie 
rządowi absolutorium.

W dyskusji zabrali głos nastę­
pujący posłowie: Michalina Tatar 
kówna-Majkowska (PZPR), Zdzi­
sław Tomal (ZSL), Zdzisław Sied- 
lewski (SD), Leon Brudziński
(PZPR) Bronisław Basza (SD), Jan 
Kołder 
(PZPR), 
(PZPR)
Marian 
sław

(PZPR), Józef Frąszczak
Stefan Czerniakiewicz

Bronisław Jużków (bezp.) 
Olewiński (PZPR), Stani-

Kozioł (ZSL), Władysław
Adamiec (PZPR), Helena Stępień 
(PZPR), Stanisław Stomma (bezp.) 
Edward Małolepszy (PZPR), Hen­
ryk Rutkowski (PZPR). (PAP)

Pszczelarze z całego kraju 
spotkał' się w Gnieźnie
Z okazji zakończenia obchodów 

1000-lecia i międzynarodowego ty­
godnia pszczelarza, 18 bm. odbyło 
się w Gnieźnie plenarne posiedzę 
nie Zarządu Głównego Polskiego 
Związku Pszczelarskiego w posze 
rzonym składzie oraz akademia 
okolicznościowa.

Omówiono szeroko znaczenie go 
spodarcze i perspektywy rozwoju 
pszczelarstwa polskiego oraz me­
tody szkolenia zawodowego człon 
ków Związku i pszczelarzy nie- 
zrzeszonych, celem unowocześnię 
nia gospodarki pasiecznej i pod­
niesienia jakości miodu. Stwier­
dzono m. iri., że nasze pszczelar­
stwo, produkujące .-rocznie,. 11009 
ton miodu, mogłoby wytwarzać go 
znacznie więcej, gdyby gospodar­
ka pasieczna została postawiona 
na wyższym poziomie, (kj)

kreślając jego książkę jako 
„niesmaczną i fałszywą”.

William Manchester pisze w 
oświadczeniu, że komentarz 
pani Jacąueline Kennedy na 
temat jego książki jest „nie­
sprawiedliwy”... Pisze on, że 
w książce swej kierował się 
wielkością postaci prezydenta 
Kennedy’ego.

„Głosi się — oświadcza 
Manchester ~— że złamałem 
słowo dane pani Kennedy, iż 
nadużyłem jej zaufania i że 
zbyt wiernie przekazałem jej 
słowa i wzruszenie. Nie sądzę, 
by to miało, miejsce. To wła­
śnie pani Kennedy prosiła 
mnie o napisanie tej książki. 
Nie szukałem okazji”.

Manchester zaprzeczył do­
niesieniom. że książka ma być 
wydana przed ustalonym ter­
minem. „Nie jest to zgodne z 
prawdą — podkreślił Manche­
ster. Latem 1966 r. rodzina 
Kennedych upoważniła wy­
dawnictwo do wydania 
ki na początku 1967 r. (PAP)

Żądanie pozbawienia 
władzy Sukarno

Korespondent Reutera do- 
nosi z Djakarty, że 11 organi­
zacji masowych poparło 
nie indonezyjskiego związ^ 
prawników i stowarzyszeni 
sędziów dotyczące karneg^ 
zwolnienia Sukarno ze 
wiska prezydenta kraju. R° * 
nocześnie organizacje te ' 
świadczyły, iż prezydent 
karno był zamieszany w ni - 
udaną próbę zeszłorocznego 
przewrotu i domagają się 
ciągnięcia go do odpowiedz 
ności sądowej. (PAP)
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Rozmowa z Jerzym Gawrysiakiem 
sekretarzem KW PZPR „ doznaniu

_ znamy już zasadnicze kie- , 
runki rozwoju naszego kraju, ' 

wytyczone w Narodowym Pla- , 
nje Gospodarczym na lata 
1966—10, uchwalonym przez ! 
Sejm. Jak w świetle tego planu ' 
przedstawiają się zadania i per­
spektywy rozwoju przemysłu 
Wielkopolskiego? — z takim py­
taniem zwróciliśmy się do Je­
rzego Gawrysiaka — sekretarza 
Komitetu Wojewódzkiego PZPR 
w poznaniu.
__ Obecna pięciolatka prze­

widuje dalszy wszechstronny 
rozwój Wielkopolski, przede 
wszystkim w dziedzinie prze­
mysłu i rolnictwa, dalszą wy­
datną poprawę warunków by­
towych społeczeństwa oraz u- 
nowocześnienie gospodarki — 
w procesach wytwarzania i 
zarządzania.

W tych, bardzo ogólnych, 
sformułowaniach, trzeba jed­
nak dostrzegać splot zagad­
nień i zadań wzajemnie się 
warunkujących. Na przykład 
nie może być więcej dobrych 
towarów na rynku, jeśli nie 
będziemy mieli nowoczesnej 
produkcji, z kolei ta jest za­
leżna m. in. od właściwie zre­
alizowanych programów re­
konstrukcji. Trzeba uwzględ­
niać kompleksowość gospodar- < 
ki. Jeśli bowiem mowa o po­
prawie warunków material­
nych obywateli, to wiadomo, 
że składają się na nie elemen­
ty bardzo liczne i różne, jak 
wzrost spożycia i dostaw, to­
warów, lepsza praca służby 
zdrowia i zwiększone budow­
nictwo mieszkaniowe, czy 
wreszcie sprawniejsza komu­
nikacja.

— Niestety, zbyt często ludzie 
w swoim rozumowaniu nie 
uwzględniają tych współzależ­
ności i powiązań. Dają tu o 
sobie znać niedostatki wiedzy 
ekonomicznej. Skoro mowa o 
powiązaniach: jaki wpływ będzie 
miała 5-latka na przeobrażenia 
strukturalne Wielkopolski?
— Dwadzieścia, sześć miliar­

dów złotych, które przeznacza 
się na inwestycje w przemyśle, 
pozwolą poważnie wzbogacić 
potencjał produkcyjny nasze­
go województwa. W Poznaniu 
dalszy rozwój przemysłu pój­
dzie przede wszystkim w kie­
runku rozbudowy i moderni­
zacji istniejących zakładów, 
zwłaszcza przemysłu precy­
zyjnego, maszynowego, silni­
ków okrętowych i spalino­
wych, przemysłu elektronicz­
nego, chemicznego i farma­
ceutycznego. W województwie 
— obok rozbudowy i moder­
nizacji — podejmie się budo­
wę kilku obiektów, m. in. wy­
twórni siarczanu glinu, fabry­
ki obuwia, walcowni blach 
aluminiowych, zakładu beto­
nów komórkowych oraz no­
wych oddziałów produkcyj­
nych w Zakładach Płyt Pilśnio 
wych w Czarnkowie, w Zakła­
dach Przemysłu Sklejek w 
Orzechowie, w Kaliskiej Plu- 
szowni, w sierakowskiej hucie 
szkła itp. Nie wymieniam tu 
obiektów już budowanych, na 
Przykład odlewni żeliwa w 
Śremie, czy konińskich inwe­
stycji górniczo-energetycz­
nych.

Pod koniec pięciolatki w 
strukturze wewnętrznej prze­
mysłu dominować będą: gór-

nictwo, energetyka, przemysł 
metalowy i elektromaszynowy. 
Typowa kiedyś dla Wielkopol­
ski wytwórczość rolno-spożyw 
cza, pomimo bezwzględnego 
wzrostu produkcji proporcjo­
nalnie wykazywać będzie dal­
szą tendencję zniżkową. Jej 
udział w ogólnej produkcji 
przemysłowej regionu spadnie 
z ponad 38 procent w roku 
1965 do około 28 procent w 
1970 roku. Warto przypomnieć, 
że sześć lat temu ponad poło­
wa produkcji przemysłowej 
pochodziła z przetwórni rolno- 
spożywczych.

W ostatnim roku biężącej 
pięciolatki aż 70 procent ogól­
nej wartości produkcji nasze­
go regionu pochodzić będz’e z 
przemysłu. Wartość tej pro­
dukcji przekroczy 76 miliar­
dów, co oznacza wzrost w pię­
cioleciu, w stosunku do 1965 
roku, o 48 procent.

Nie wszystkie jednak inwe­
stycje dadzą efekty już w tym 
pięcioleciu; za to będziemy 
czerpać korzyści z innych, roz 
poczętych przed 1965 rokiem. 
Żaden plan wieloletni nie jest 
przecież wyizolowanym z go­
spodarki okresem, lecz jedynie 
etapem w procesie gospodar­
czym.

— Tak wysoki wzrost produk­
cji, nawet po uwzględnieniu bu­
dowy i rozbudowy przemysłu, 
wydaje się zadaniem bardzo 
trudnym. Sądzę, że jego wyko­
nanie nie obejdzie się bez pod­
jęcia specjalnych kroków.

— Rzeczywiście z trudnością 
mi należy się liczyć. Toteż 
wzięto pod uwagę szereg do­
datkowych czynników inten­
syfikacji produkcji, jednakże 
nie podobna tu mówić o spe­
cjalnych krokach. Moderniza­
cja gospodarki, zwłaszcza pro­
cesów wytwarzania i zarządza­
nia jest jednym z tych czynni­
ków, ale nie ma charakteru in­
terwencyjnego. Należy po pro,- 
stu do planowo realizowanych 
zadań, omawianych już pod­
czas IV Zjazdu partii. Owa 
modernizacja pozwoli na uru­
chomienie poważnych rezerw, 
których nadal jest wiele nie-

Niezbędne są również: pod­
niesienie współczynnika zmia- 
nowości i poprawa organizacji 
pracy, z czym nie jest najle­
piej. Ze specjalizacją łączy się 
szczególnie wyraziście sprawa 
kooperacji produkcji, nastrę­
czającej wiele kłopotów. Z 
tym też trzeba uporać się jak 
najszybciej.

Równie trudne i doniosłe za­
danie stawia przed przemysłem 
rekonstrukcja techniczna. Na 
unowocześnienie czeka park 
maszynowy wielu zakładów, 
wiąże się to z odpowiednim 
pokerowaniem inwestycjami; 
istotne jest na co inwestycje 
te zostaną przeznaczone. Na 
przykład w przemyśle taboru 
kolejowego zużycie maszyn 
dochodzi do 70 procent. W 
przemyśle elektro-maszyno- 
wym sytuacja jest znacznie 
lepsza; około 46 procent par­
ku liczy tylko sześć lat, ale 
trzeba pamiętać, że postęp 
techniczny na świecie jest bar 
dzo szybki.

Oddzielne zagadnienie, to 
dalsza mechanizacja i automa­
tyzacja licznych prac, zwłasz­
cza w Poznaniu i rejonach, 
gdzie odczuwa się brak ludzi. 
Nadto park maszynowy nasze­
go przemysłu jest często przy­
stosowany do tradycyjnych 
procesów technologicznych, o-
partych

mai w 
stwie.

— na 
chyba

każdym przedsiębior-

czoło zadań wysuwają się 
modernizacja techniczna

i technologiczna, one to bowiem 
decydują o produkcji nowocze­
snej, jakościowo lepszej i obfit­
szej.
— Tak, lecz w ścisłym po­

wiązaniu z modernizacją or­
ganizacyjną. Mam tu na myśli 
szczególnie koncentrację i spe­
cjalizację naszego przemysłu. 
Małe zakłady — zdane na siły 
własnego, skromnego zaple­
cza technicznego , wyposażone 
zwykle w niedostateczną ka­
drę fachową, a jednocześnie 
produkujące liczne artykuły w 
niewielkich seriach — nie 
mają możliwości produkować 
z rozmachem i nowocześnie. 
Trzeba je więc będzie specja­
lizować, nawet w bardzo wą­
skich dziedzinach, a niekiedy 
łączyć lub tworzyć dla nich 
wspólne zaplecze techniczne, 
wspólne laboratoria, biura kon 
strukcyjne itp. Wymaga to 
lepszej koordynacji wydatków 
na te cele.

Zbyszek mówi: — Ja Pra” 
cuję, a Stasia zarabia.

Zbyszek jest inżynierem-rolni- 
^m, kierownikiem zespołu 
rewidentów w centralnej in- 
^ytucji. Jego żona „wynajmu- 
]e się” dorywczo jako steno­
graf. Z pensji Zbyszka utrzy­
muje się czteroosobowa rodzi- 
na- Z zarobków Stasi kupiono 
Pralkę, lodówkę, telewizor, 
magnetofon, wyjechano parę 
razy za granicę, a teraz oszczę 
bza się na samochód.

Problem zbyszkowo-stasio- 
zainteresował socjologię, 

gadano budżety 60 gospo- 
arstw domowych, jednorod- 

nych demograficznie i społecz- 
nm. Porównywane rodziny 
gadały się z ojca-robotnika, 

atki i dwojga dzieci w wie- 
uo 14 lat. Ojcowie zarabiali 

L?'2,5 tys. zł miesięcznie, a 
atki w połowie rodzin pra- 

J^ały zarabiając po 1,5 tys. 
wajW drugiej uołowie zajmo- 
nie h S^< tv1ko domem. Pyta- 

brzmiało: Jakie wymierne

Na VII Kongresie Sędziów 
dla Nieletnich (odbył się 
w lipcu 1966 r. w Pary­

żu) na ogół negatywnie oce­
niano wyniki działania zakła­
dów resocjalizacyjnych. Przed 
stawiciele Finlandii wyrazili 
nawet pogląd, że wychowywa 
nie w tych placówkach, nie­
zależnie od poziomu, nie mo­
że dać dobrych rezultatów wo 
bec ujemnego oddziaływania 
na siebie wykolejonych jed­
nostek.

Niezadowalające efekty re­
socjalizacyjne uzyskiwane w 
zakładach wychowawczych i 
poprawczych zostały potwier 
dzone badaniami naukowymi. 
Są wśród nich i takie (Zakła­
du Kryminologii PAN) które 
wykazały, że 44 na 100 zba­
danych młodocianych recy­
dywistów, to byli wychowan­
kowie „poprawczaków”.

Uproszczeniem byłoby źró­
dła tych niepowodzeń upatry­
wać jedynie w demoralizo­
waniu jednych wychowanków 
przez drugich. Jest to tylko 
ogniwo splotu ujemnych zja-

na przykład w

wisk wzajemnie 
się warunku 
jących. I tak 
negatywne od-

przemyśle maszynowym — na 
obróbce skrawaniem. Niski 
jest natomiast stopień stoso­
wania obróbki plastycznej, 
formy znacznie nowocześniej­
szej.

Niełatwy to proces, długofalo­
wy i dość kosztowny, ale nie­
zbędny. Warunkuje on dalszy 
optymalny wzrost nie tylko pro­
dukcji, lecz także wydajności 
pracy, bez czego trudno w obec­
nych warunkach mówić o szyb­
kim rozwoju gospodarczym.

— I tu ponownie ujawnia 
się wpływ wyników pracy w 
jednej dziedzinie na inną, 
związek pomiędzy moderniza­
cją wytwarzania z wykona­
niem planów produkcji w 
ogóle, a także z unowocześnie-
niem 
wych. 
dukcji 
chęci, 
środki

wyrobów przemysło­
we współczesnej pro- 
już nie starczą dobre 
Niezbędne są do tego 
techniczne i materiało-

we oraz pełna koncentracja 
wszystkich sił techników i ro­
botników. Miarą zarmerzeń w 
tej dziedzinie niech będzie 
przemysł ciężki, który chce w 
tym pięcioleciu, w swoich za­
kładach w Wielkopolsce, wpro­
wadzić do produkcji 460 no-
wych 
szyn, 
nych 
Cały

wyrobów, a więc ma- 
różnych skomplikowa- 

aparatów, urządzeń itp. 
przemysł naszego woje-

Wciąż jeszcze
próby działalności

wych owa w czej
lub dziewcząt, albo też dla u- 
mysłowo chorych. Jest rzeczą 
oczywistą, że taki podział trze 
ba traktować jako nieporozu­
mienie. Nie pozwala bowiem 
oddzielić bardziej zdemorali­
zowanych od mniej zdemora­
lizowanych. całkowicie zdro­
wych psychicznie od jedno­
stek o zakłóconej równowa­
dze psychicznej (ale nie kwa­
lifikujących się do zakładu 
dla umysłowo chorych), czy 
też wreszcie zdrowych fizycz­
nie od cierpiących na różne 
choroby. Niemożliwość doko­
nania odpowiedniej segrega­
cji niezmiernie utrudnia pro­
wadzenie zajęć dydaktycz-
nych. Tym bardziej, że grupy 
wychowawcze z reguły są czego”.

larza, krawca) itd. itp. Dodaj­
my jeszcze, że ci, którzy ma­
ją kierować w tak trudnych 
warunkach procesem reeduka­
cji, prawie zawsze owiani są 
jak najlepszymi intencjami, 
ale nie zawsze posiadają odpo­
wiednie kwalifikacje.

Czesław Czapów pisze na ła­
mach „Gazety Sądowej i Peni­
tencjarnej” (nr 15 z 1966 r.):

„Często jeszcze dość powszechna 
jest opinia (...), że w tzw. wycho­
waniu decyduje talent pedagogicz­
ny, doświadczenie praktyczne i o- 
gólna wiedza z zakresu pedagogi­
ki i psychologii. Stąd też w do­
kształcaniu kadry wychowawczej 
zakładów zbyt mało miejsca po­
święca się technikom bezpośred­
niego oddziaływania wychowaw-

MŁODZI NA ROZSTAJACH
działywanie jednych nielet­
nich na drugich, wynika m. 
in. z niewłaściwej segregacji, 
a tę z kolei w dużym stopniu 
uniemożliwia niedostateczne 
zróżnicowanie i niedostatecz­
na liczba zakładów resocjali­
zacyjnych. To ostatnie powo­
duje też że cześć nieletnich 
nieraz nawet dłużej niż rok 
czeka na — orzeczone przez 
sąd — umieszczenie w zakła­
dzie. Niejednokrotnie więc, 
kiedy dochodzi do wykonania 
wyroku, osobowość nieletnie­
go jest już zupełnie inna, niż 
w chwili rozprawy. Rzadziej 
zmiany są pozytywne, czę­
ściej negatywne (pogłębienie 
procesu wykolejenia). Tak 
więc długie wyczekiwanie (za 
równo na wolności, jak i w 
schronisku), przysparza zakła 
dom trudnych wychowanków. 
Szczególnie musi niepokoić 
fakt, że z roli swej nie wy­
wiązują się schroniska, w któ 
rych winien się odbywać 
wstępny proces resocjalizacji
(poczynania 
dagogiczne 
nienie tych 
wadza rolę 
bezpieczenia

diagnostyczne. pe 
itp.) Niewypeł- 

obo wiązko w spro- 
schroniska do za- 

nieletniego do
dyspozycji sądu i przetrzymy 
wania do chwili rozpoczęcia 
reedukacji pod dozorem kura 
tora lub w zakładzie popraw­
czym. Stąd też w żargonie 
prawniczym zwykło się nazy­
wać schronisko przechowal­
nią.

Część „wychowanków” prze 
chowalni trafia do zakładu po 
prawczego — dla chłopców

zbyt liczne i nie zawsze for­
tunnie dobrane. W tym miej­
scu kilka słów o klasyfikacji 
(podział nieletnich w ramach 
poszczególnych zakładów).

Prawidłową klasyfikację u- 
trudnia wiele czynników — m 
in. istnienie sztywnych regu­
laminów. Nie bez znaczenia 
jest ponadto fakt, że nielet­
nich często kieruje się do za­
kładów resocjalizacyjnych bez 
uprzedniego przeprowadzenia 
badań psychologicznych i psy­
chiatrycznych oraz elektroen- 
cefalograficznych. Dokonywa 
nie tego rodzaju badań w „po 
prawczakach” jest na ogół 
niemożliwe, gdyż nie posiada­
ją one odpowiedniej kadry 
psychologów i lekarzy-specja- 
listów. W tej sytuacji dobór 
metod wychowawczych bar­
dzo często musi opierać się 
jedynie na intuicji pedagogicz 
nej. Tymczasem nie jest to 
zaleta, cechująca wszystkich 
wychowawców, ani też wy­
starczająca np. w przypad­
kach, wymagających poczy­
nań o charakterze leczniczym.

Przed kadrą pedagogiczną za 
kładów resocjalizacyjnych sto­
ją więc bardzo trudne zadania. 
A przecież nie zasygnalizowaliś 
my wszystkich problemów. Du 
żo można mówić np. o braku 
pomieszczeń, prymitywnym wy 
nosażeniu. nieatrakcyjnych kie 
runkach szkolenia zawodowe­
go (nieletni niechętnie zdoby­
wają kwalifikacje szewca, sto-

niedostatek

Przede wszyst 
kim trudne wa 

runki pracy, a 
po części także 

kwalifikacji spra- 
działalność sensuwiają, że ------

stricto wychowawcza stanowi 
margines funkcji opiekuńczo-
kontrolnych.

Przy tym „systemie manka­
mentów” bledną różnego ro­
dzaju eksperymenty i inicja­
tywy zmierzające do poprawy 
sytuacji. Próby takie mamy 
również w Wielkopolsce, która 
obok województw — bydgoskie 
go, katowickiego i wrocław­
skiego — posiada najbardziej 
rozwiniętą sieć zakładów dla 
nieletnich. Dobrze więc, że 
przy Sądzie Wojewódzkim w 
Poznaniu powstała Rada Nau­
kowa dla spraw penitencjar­
nych nieletnich i małoletnich. 
Rada zwróciła się do schro­
nisk, zakładów wychowaw­
czych i poprawczych naszego 
województwa o wykaz proble­
mów związanych z reedukacją. 
Problemy te (niektóre przed­
stawiliśmy wyżej) otrzymała i 
część z nich uwzględniła przy 
ustalaniu długofalowego pro­
gramu badań naukowych. Dzia 
łalność Rady z pewnością za­
sługuje na uznanie, ale nie sta­
nowi powodu do samouspoko- 
jenia ani nadmiernego optymi­
zmu. Bez odpowiedniej liczby, 
odpowiednio zróżnicowanych i 
wyposażonych zakładów trud­
no dokonać zasadniczego prze­
łomu w zakresie reedukacji 
nieletnich.

MICHAŁ ŁUCZAK

Konkurs rysunkowy

BĄOŹiiY ZDROWś

Pierwsza 1 sta
wództwa powinien w końcu 
pięciolatki wytwarzać w 65 
procentach artykuły najwyż­
szej klasy światowej. Wynika 
to z zakładowych programów 
unowocześnienia wyrobów.

Nowoczesność i jakość pro­
dukcji oraz związane z nią 
trwałość i niezawodność wy­
robów, to pierwszoplanowe 
zadania dla całego przemysłu 
w obecnej pięciolatce.

Rozmawiał:
ZBIGNIEW MIKA

nagrodzonych
Dzisiaj zamieszczamy pierw­

szą listę dzieci, które otrzyma­
ją nagrody w konkursie rysun­
kowym „Bądźmy zdrowi”: na­
miot — J. Kaszkowiąk Poznań; 
aparat „Ami" — Rzepczyk Po­
znań; materac turystyczny — 
Eugenia Kulawska Bojanowo; 
kolejki „Pico” — Barbara Gul­
czyńska Poznań. Krystyna Bie 
łusz Jędrzejewo. Iwona Lulka 
Poznań; aparaty fotograficzne 
„Druh” — Genowefa Bernard

Czempiń. Helena Juja Sepien- 
ko: lutownica — Barbara Scie- 
chowska Poznań; zegar plasti­
kowy — M. Mazana Kościan; 
piłki — klasa VII Szkoły pod­
stawowej Duszniki i Maria 
Mandat Barucice; konstruktor: 
Andrzej Mańka Poznań; płet­
wy — Maria Kryger Buk; tor­
by turystyczne — Urszula Ku­
biak Rawicz, Felicja Dudka 
Jerka, Grzegorz Lange Poznań, 
Teresa Białys Drawsko, Aldo­
na Gulczyńska Głowęcin; okrę 
ty — Konrad Nowacki Gro­
dzisk. Marcin Jarosz Dubin, 
Janusz Kominek Poznań. Ma­
ciej Szulakiewicz Mosina, Pa­
weł Przybył Poznań; chlebaki 
— Halina Masłowska Witaszy- 
ce. Karol Wyszomirski Szamo­
tuły, Aleksandra Szczęśniak

Żydowo; gra koszykówka — 
klasa III Szkoły Podstawowej 
Borowo, Florian Siwiński Lwó 
wek Wlkp., Przedszkole nr 66 
Poznań; chlebak — Grażyna 
Biedowicz Ostrów, Bożena 
Stankiewicz Krotoszyn; kros­
na — Urszula Wolf Kalisz, 
Aleksandra Jankowska P-ń, 
Elżbieta Euglert Poznań, Elż­
bieta Patyrowska Poznań, Mał 
gorzała Krąp Trzcianka; łyżwy 
— Barbara Wójkiewicz Radze- 
wo, Krystyna Broda Poznań, 
Olimpia Matuszewska Tłoczy- 
zna, Bronisława Pawlicka Du­
bin, Sabina Jurga Poznań; sa­
molot DC8 — Wojciech Szym­
kowiak Poznań; łyżwy — Han 
ka Malicka Poznań, Roman Ja­
kubczak Poznań; krosna — Ka 
zimiera Szymkowiak Poznań.

Gdy kobieta pracuje...
korzyści czerpie rodzina z za­
robków matki?

Badane budżety potwierdza­
ją fakt znany już z innych 
obliczeń, które dotyczyły struk 
tury wydatków w różnych 
grupach zamożności: zmienia 
się na korzyść sposób odży­
wiania rodziny. Na stole poja­
wia się więcej ryb, mięsa i 
wędlin, masła, warzyw i owo­
ców, wyrobów cukierniczych

(Pamiętajmy, że są i korzyści 
niewymierne. Kobieta, wchodząc 
w środowisko zawodowe, rozwija 
się intelektualnie i kulturalnie. 
Tego nie można przeliczyć na pie­
niądze, więc nie należy do tematu. 
Nie wchodzą też w zakres na­
szych rozważań straty, związane 
z pracą zawodową żony i matki, 
gorzej dopilnowane dzieci, mniej 
zadbany dom, kobieta bardziej _ mniej natomiast ziemnia- 
zmęczona, nerwowa).

Ogólnie biorąc, z chwilą podję­
cia przez żonę zajęć urobkowych 
wszystkie dotychczasowe wyda tei 
rodziny rosną w sumach bez 
względnych. Kupuje się więcej 
żywności, ubrania, opału, częściej 
korzysta się z rozrywek. Każda z 
potrzeb jest lepiej zaspokojona, a 
to sprawa istotna. Ważniejsze jed- 

wzrastają poszczególne grupy wy­
datków. inaczej mówiąc, co ku 
tura życia rodziny zyskuje z pra­
cy zawodowej kobiety.

ków, przetworów zbożowych.
tłuszczów roślinnych i zwie­
rzęcych. Ponieważ jednocześ­
nie występują, jako nowa po­
zycja, wydatki na stołówkę, 
należy sądzić, że „słabe” obia­
dy stołówkowe kompensuje 
się obfitą gorącą kolacją, cze­
go zapewne nie aprobują hi­
gieniści.

A Jak jest z wódką? Tym razem 
socjologowie mieli szczęście: tra­
fili na rodziny, w których pije się

tylko od święta — wydatki na 
wódkę, piwo i wino nie przekra­
czają 3 procent całego budżetu 
żywności. Jednak i ta pozycja 
wzrasta, dzięki zarobkom żony, 
prawie dwukrotnie. Podobno tłu­
maczy się to nowymi stosunkami 
towarzyskimi nawiązanymi w śro­
dowisku zawodowym małżonki.

W sprawie, która nas szcze­
gólnie interesuje, mianowicie 
jak w nowej sytuacji rosną 
wydatki na kulturę, można 
wyodrębnić dwie zasadnicze 
grupy: udział w materialnych 
zdobyczach współczesnej cy­
wilizacji i jej dobrach ducho­
wych. Do pierwszych zaliczmy 
ubranie, wyposażenie miesz­
kania, zdrowie i higienę, do 
drugiej — wydatki na książki 
kino, teatr, naukę.

W rodzinach, w których ko­
bieta partycypuje w kosztach 
utrzymania, wydaje się znacz­

nie więcej na ubranie; po­
nieważ obecność kod ety w no­
wym środowisku pobudza jej 
ambicje w stosunku do włas­
nego wyglądu. (Francuzi mó­
wią: „Tylko na bezludnej wy­
spie moda się nie zmienia...”).

W nowych budżetach po raz 
pierwszy notuje się, zresztą nie­
wielkie, wydatki na wczasy. Ros­
ną także wydatki na leczenie, co 
każę przypuszczać, iż korzysta się 
czasem z płatnych konsultacji, np. 
w spółdzielniach lekarskich.

Największy wzrost wykazują 
wydatki ha inwestycje domowe. 
Co druga rodzina z pracującą żo­
ną ma telewizor — z pozostałych 
co trzecia — kupiono także nowe 
aparaty o większych ekranach. 
Inaczej przedstawia się rzecz, gdy 
chodzi o pralki i maszyny do szy­
cia. Tutaj przewaga jest po stro­
nie rodzin z żonami niepracują­
cymi zawodowo. Świadczy to, że 
także w rodzinach robotniczych 
kobieta spełniająca podwójne obo­
wiązki może uniknąć najbardziej 
pracochłonnych czynności domo­
wych

Wreszcie, jak mówią Angli­
cy — last but not least: ostat­

nie, ale nie najmniej ważne — 
wydatki na aktywny odbiór 
dóbr kulturalnych (w przeci­
wieństwie do odbioru pasyw­
nego, jakim określa się oglą­
danie programów telewizyj­
nych czy słuchanie radia). Ta 
po.zycja zajmuje, również w 
budżecie rodzin lepiej sytuo­
wanych, bardzo dalekie miej­
sce. Dość powiedzieć, że po 
pójściu żony do pracy wzrost 
wydatków na gazety i czaso­
pisma oraz na kino i teatr wy­
nosi tylko 27 procent, a w 
przeliczeniu na pieniądze ku­
puje się biletów do kina i tea­
tru za 72 złote rocznie. Jeśli 
s’ę odl’czy traktowane niemal 
jak obowiązek tzw. przedsta­
wień: a szkolne — w rodzinach 
z dziećmi w wieku szkolnym 

kwota ta w odniesieniu do 
dorosłych, spada do zera.

IRENA FRĄCKOWIAK
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klientOD
-ma li 

rację O
Rok temu chcieliśmy 

stwierdzić, jak też na­
sza gastronomia wy­

wiązuje się z obowiązków, 
które na nią nakłada posia­
dana kategoria. Obowiązki te 
są bowiem zarazem osłodzone 
prawem do pobierania odpo­
wiednich cen. Nasza nieofi­
cjalna „lustracja” nasunęła 
wniosek, że niektóre restau­
racje nie zasługują na przy­
znaną im rangę, ponieważ ich 
usługi gastronomiczne są nie 
współmierne do wydatków, 
które ponosi przy tym klient.

Poprosiliśmy do pomocy 
inspektora Państwowej Ins­
pekcji Handlowej, by wspól­
nie zbadać stan rzeczy w 
restauracji „Adria” (katego­
ria S) oraz w „Bałtyckim” 
barze samoobsługowym kate­
goria II). Kontrola PIH w peł 
ni potwierdziła nasze wątpli­
wości. Oba lokale nie do­
chowały wymogów upraw­
niających do posiadania do­
tychczasowych kategorii, do­
tyczyło to spraw estetyki i 
higieny, stanu wyposażenia 
w sprzęt oraz kwalifikacji 
personelu. Na podstawie orze 
czenia PIH prezydia DRN ob­
niżyły kategorie, a tym sa­
mym marże i ceny pobiera­
ne w obu lokalach.

Pisząc o tym (11. I. br., ar­
tykuł pt. „Kategoria rzecz do 
zmiany”) ostrzegali ś- 
m y dyrekcje PZG i personel 
innych lokali przed lekcewa­
żeniem obowiązków wynika­
jących z przyznanych katego­
rii. Niestety...

Czy „klient ma rację?” w 
restauracji „Astoria” — za­
pytali w listopadzie inspekto­
rzy PIH, przeprowadzając 
tam kolejną kontrolę. Rezul­
taty surowej wizji lokalnej — 
przeprowadzanej okiem kon­
sumenta — okazały się opła­
kane dla tego lokalu.

Tak np. stwierdzono, że spo­
śród 28 stolików 8 miało podarte 
obrusy, w magazynie znajdowa­
ło się... 370 nowych obrusów, któ

Zaostrzenie walk politycznych w Chinach
„Trybuna Ludu” (nr 349, wyd. C) 

zamieściła korespondencję własną 
Daniela Lulińskiego pod cytowa­
nym wyżej tytułem. Oto obszerne 
fragmenty tej korespondencji:

„Po raz pierwszy w dotych­
czasowej kampanii politycznej 
zwanej „rewolucją kulturalną” 
czołowi jej przywódcy publicz­
nie napiętnowali przewodniczą 
cego ChRL, Liu Szao-tsi i se­
kretarza generalnego KC 
KPCh oraz równicześnie wice­
premiera, Teng Siao-pinga. Po 
stawiono im zarzut, że od dłuż 
szego czasu przeciwstawiali się 
przewodniczącemu Mao Tse- 
tungowi. Zarzuty te sformuło­
wali na zebraniach w Pekinie 
premier Czou En-laj oraz se­
kretarz KC i kierownik Wy­
działu Propagandy KPCh a 
równocześnie wicepremier. Tao 
Czu. Fakt ten w połączeniu z 
publicznym sądem nad Peng 
Czenem i jego współtowarzysza 
mi, dokonanym w Pekinie dn. 
12 grudnia na wiecu z udzia­
łem 100 tys. hunwejbinów, ko­
mentowany jest w Pekinie, ja­
ko wyraźne zaostrzenie walki 
politycznej w kierownictwie 
chińskim. Jak podała prasa 
„czerwonogwardzistów” Peng 
Czen i jego współtowarzysze 
byli podczas tego sądu upoka­
rzani i nie mieli prawa zabrać 
głosu w swej obronie. (...) Z 
wypowiedzi wspomnianych wy 
źej przywódców chińskich oraz 
z artykułu-w numerze 15 „Czer 
wonego Sztandaru” wynika 
także, iż opozycja wobec linii 
Mao mimo 7-miesięcznej walki 
z jej poglądami — dysponuje 
nadal wpływami we władzach 
partii.

Obecnie na ulicach Pekinu 
widnieją plakaty, rozdawane 
są ulotki, w których pisze się. 
że głównymi przywódcami czy 
li „marszałkami” opozycji prze 
ciwko Mao i Lin Piao są Liu 
Szao-tsi i Teng Siao-ping. „Ge 
nerałami” opozycji są człon­
kowie najwyższych władz par-
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Obniżyli loty 
obniżą marże i ceny...

rych przez „oszczędność” nie u- 
żytkowano. Karta dań była spo­
rządzona niedbale, na nieczytel­
nych przebitkach. Tymczasem w 
„Astorii” być powinny jadłospi­
sy drukowane na eleganckich fir 
mowych blankietach należnych 
I kategorii.

Na zapleczu lokalu stwierdzono 
poważne braki wyposażenia. In­
spektorzy PIH zgłosili zastrzeże­
nia także do poziomu usług. 
Według przepisów dla I katego­
rii obsługa kelnerska powinna w 
70 procentach składać się z osób 
posiadających kwalifikacje star­
szego kelnera, w „Astorii” jed­
nak tylko 28 procent personelu 
spełniało te wymogi.

Kontrola wykazała ponadto, że 
obsługa nie przestrzegała poda­
wania tzw. potraw patelkowych 
na platerach — eleganckiej po­
srebrzanej zastawie. Kucharze i 
kelnerzy tłumaczyli to brakiem 
wyposażenia. Nie wiedzieli bo­
wiem, że platery były w... biu­
rze kierowniczki^ gdzie je ona 
schowała w obawie przed kra­
dzieżą!...

W rezultacie stwierdzonych 
uchybień w poziomie obsługi 
PIH wystąpiła do Prezydium 
DRN Stare Miasto o zmianę 
Kategorii restauracji ,.Asto- 
na” z I na II. Zgodnie z de­
cyzją władz, lokal ten od no- 
wegro roku obniży swą kate- 
fforie. I słusznie, skoro już 
wcześniej obniżył swe loty...

Konsekwencje? Pomijając 
skutki finansowe i personal­

Michał Choromański — „Dygre­
sje na temat kaloszy”. Książkę roz 
propagował „Przekrój”. Str. 224, 
zł 18.

Ryszard Liskowacki — „Powrót 
z tamtego brzegu”. Tematyka ostat 
nich dni wojny, wśród żołnierzy 
polskich walczących nad Odrą. 
Str. 146, zł 14. 

tyjnych. (...) W pierwszej de­
kadzie grudnia br. mieszkańcy 
Pekinu mogli czytać plakaty 
lub gazetki, w których podda­
wano publicznej krytyce za 
..sprzeciwianie się przewodni­
czącemu Mao i jego myślom” 
8 członków Biura Politycznego 
KC, 7 członków sekretariatu 
KC partii, w tym i sekretarza 
generalnego KPCh. przewodni­
czącego i 2 wiceprzewodniczą­
cych Narodowej Rady Obrony, 
3 wiceprzewodniczących parla­
mentu chińskiego. 6 wicepre­
mierów, szefa sztabu general­
nego armii, kilku ministrów, 
licznych regionalnych i prowin 
cjonalnych działaczy partyj­
nych.

Czytelnik prasy chińskiej ze 
zdumieniem konfrontuje te wy 
kazy zestawione przez „czerwo 
nogwardzistów” z oficjalnymi

enuncjacjami „Czerwonego 
Sztandaru” i „Żenminźipao” 
które piszą, że obecna kam­
pania jest wymierzona tyl­
ko „przeciwko garstce osób 
we władzach partii, które 
kroczą drogą kapitalistycz­
ną”. Jednocześnie czyta on 
o licznych starciach między 
tzw. „rewolucyjną mniejszo­
ścią” zwaną także „rewolucyj­
ną lewicą” a załogami fabrycz 
nymi i młodzieżą robotniczą 
zorganizowaną w przyzakłado­
wych oddziałach „czerwonej 
gwardii”. Na wiec w Pekinie 
w dniu 13 grudnia Tao Czu 
publicznie nazwał Liu Szao-tsi 
; Teng Siao-pinga „przedsta­
wicielami burżuazji”. którzy 
chcieli „zatruć swymi ideami 
cały naród”/l od wielu lat zwal, 
czali ideę Mao. Dodał on jedno! 
cześnie. że na ulicach Pekinu 
pojawiły się plakaty i anoni­
mowe ulotki, krytykujące Mao 
Tse-tunga i Lin Piao oraz in­
nych przywódców „rewolucji 
kulturalnej” jak: Czou En-laja, 
Czen Po-ta, Kang Szenga ’ 
Tao Czu oraz kierownictwo

ne, słuszna decyzja Prezy­
dium DRN spowoduje auto­
matycznie obniżenie marży 
dla „Astorii”. Tym samym ob 
niżone zostaną ceny w tym 
lokalu, potrawy będą tu 
wkrótce tańsze o 20—25 pro­
cent.

Wnioski? „Astoria” jest 
trzecim w tym roku zakła­
dem w Poznaniu, który w ten 
sposób ponosi konsekwencje 
lekceważenia konsumenta i 
działania na jego szkodę. Tak 
więc wraz z innymi, które 
nie obroniły się w czasie 
poprzednich weryfikacji ze 
strony władz handlowych, bę 
dzie to już razem 27 restau­
racji i kawiarni o obniżonej 
kategorii cen.

Występując wspólnie z PIH 
w obronie interesów klienta 
spotkaliśmy się z uznaniem 
esortu, który w tych poczy­

naniach poznańskiej PIH wi­
dzi przykładowy sposób rea­
gowania na niesumienność 
pracy gastronomii. Trzeba 
jednak pamiętać, że obniża­
nie kategorii lokali jest jedno 
cześnie sankcjonowaniem nie 
najlepszego poziomu zakła­
dów żywienia. Niech ta smut 
na praktyka będzie ostatecz­
nym ostrzeżeniem dla nie- 
dbalskich na przyszłość! Ka­
rać trzeba by jednak nie tyl­
ko tych co zawinili, lecz rów 
ni aż i tych co dopuścili do 
przewiny...

Z. S

Bogusław Kogut — „Kalina”. Ży­
ciowe rozrachunki dwóch braci po 
wejściu w wiek męski. Str. 216, 
zł 17.

Tadeusz Zimecki — „Ptaki oka­
leczone”; opowiadania. Str. 260, 
zł 18.

Andrzej Zeyland — „Czas prze­
szedł obok”, powieść, str. 292, zł 24.

Frans Eemil Sillanpaa — „Słońce 
życia”, pierwsza ppwieść fińskiego 
laureata Nagrody Nobla. Str. 176, 
zł 14.

Józef Bursewicz — „Chłód no­
cy”, wiersze. Str. 86, zł 12.

grupy KC do spraw przepro­
wadzania „rewolucji kultural­
nej” (...)

Premier Czou En-laj, który 
przemawiał na innym wiecu z 
udziałem 14 organizacji „czer­
wonej gwardii”, ogłosił, że po 
czynając od 20 grudnia br. po­
nad 100 tysięcy instruktorów i 
żołnierzy armii będzie przepro 
wadzać w Pekinie szkolenie 
wojskowe uczniów szkół sto­
łecznych, które później rozcią­
gnięte zostanie na studentów. 
To szkolenie wojskowe trwać 
będzie aż do wiosny. Z tego 
wynika, że kierownictwo chiń­
skie jest zdecydowane nadal 
nie uruchamiać szkół wszyst­
kich typów, zamkniętych w 
czerwcu br. na pół roku.

Odbiciem różnic na temat ro 
li i celów „rewolucji kultural­
nej” w kierownictwie partii 
jest obserwowany obecnie w 
całym kraju podział organiza­
cji „czerwonej gwardii” na sze 
reg zwalczających się ugrupo­
wań (...)

Wspomniany artykuł z nr 15 
„Czerwonego Sztandaru” zapo 
wiada rozszerzenie „rewolucji 
kulturalnej” i związanych z 
nią form walki politycznej na 
środowiska robotnicze. Celem 
jest — jak się pisze — pozy­
skanie mas robotniczych dla 
„rewolucyjnej lewicy” (tak o- 
kreśla się oficjalnie linię, re­
prezentowaną w tej kampanii 
nod przewodnictwem Mao Tse- 
tunga). W Pekinie komentuje 
się artykuł „Czerwonego Sztan 
daru” jako przygotowanie do 
ofensywy ' przeciwko licznym 
działaczom prowincjonalnym. 
Korzystając z poparcia załóg 
robotniczych i instancji par­
tyjnych, przeciwstawili się 
oni ekscesom prowokowanym 
przez „czerwonogwardzistów” 
w ośrodkach robotniczych (...)

Dodać do tego należy, iż cała 
atmosfera walki politycznej w 
ChRL jest nasycona antyra­
dzieckimi hasłami i akcjami 
oraz posunięciami, wymierzony 
mi przeciwko jedności obozu 
socjalistycznego”.

W halach i na stadionach
jMiewiele działo się w ostatnich dniach w halach sporto- 
1 wych naszego województwa. Najbardziej aktywni byli 

koszykarze i siatkarze, o których wynikach piszemy obok.
Dwudniowy, międzynarodowy 

turniej zapaśniczy wypadł słabo. 
Nie wszyscy wyznaczeni do za­
wodów stawili się na macie. O- 
bok 11 zapaśników węgierskich 
wystąpili reprezentanci klubów 
naszego okręgu, mianowicie: U- 
nii (7), Cybiny (5), Energetyka i 
Warty (po 2).

Z zawodników węgierskiego Fe- 
cencvarosu wyróżnił się Alker w 
wadze muszej. Zespołowo wygra­
li Węgrzy, uzyskując 24 pkt. 
przed Unią Swarzędz 14 pkt., Cy- 
biną — 5 pkt. i Wartą — 2 pkt.

Bardzo ciekawie wypadł ogólno 
polski turniej drużynowy i indy­
widualny w tenisie stołowym — 
który odbył się w Pile. W konku­
rencji drużynowej walczyło 15 ze­
społów z czterech województw. 
Pierwsze miejsce zajął Stomil 
Poznań (zasilony Rudzkim), przed 
Gorzowem I i II. Gnieznem i O­
strowem. Indywidualnie najlep­
szym okazał się Cukierski, któ­
ry niespodziewanie pokonał Rudz 
kiego 3:1.

W meczu o mistrzostwo ligi o- 
kręgowej LZS Czempiń zwycię­
żył Unię Swarzędz 9:2, a rezerwy 
LZS pokonały w spotkaniach c 
mistrzostwo klasy A Obrę Ko­
ścian 11:0 oraz CKS Miejska Gór­
ka 9:2.

Hokeiści Podhala Nowy Targ 
zdobyli mistrzostwo CRZZ w ho­
keju na lodzie, dla drużyn junio­
rów. Wygrali oni wszystkie me­
cze. Na drugim miejscu uplaso­
wała się drużyna Baildonu Kato­
wice.

Tradycyjny turniej zapaśniczy 
im. Władysława Maksymiaka w 
Warszawie wygrał zespołowo LZS 
Ołtarzew przed stołeczną Gwar­
dią. Walki odbywały się w stylu 
wolnym.

W międzynarodowym meczu te­
nisowym w hali Legia zwycięży­
ła Honved Budapeszt 6:3.

Na Średniej Krokwi w Zakopa­
nem odbył się drugi w tym roku 
konkurs skoków narciarskich. Wy 
grał ponownie młody zawodnik 
WKS — Kardas. Jego najdłuższy 
skok wyniósł 67 m.

,W swoim ostatnim meczu bok­
serskim o Puchar GKKFiT repre-

Koszykówka

Pierwsza połowa 
sezonu 1966/67 zakończona

3 zwycięstwa i jedną porażkę odnieśli poznańscy koszy­
karze I i II ligi w ostatnich spotkaniach I rundy rozgry­
wek sezonu 1966/67. Zespół Lecha po sobotniej porażce z 
Wisłą 65:71, wygrał w niedzielę z Koroną Kraków 62:56.
W pozostałych zaległych spot 

kaniach o mistrzostwo I ligi 
Śląsk po raz pierwszy od 
ośmiu lat przegrał na swoim 
terenie z krakowską Wisłą 
69:73 i pokonał Koronę 79:46.
A oto aktualna 
koszykarzy.
1. AZS Warszawa
2. Śląsk Wrocław
3. Wisła
4. Legia
5. Start Lublin
6. Polonia W-wa
7. AZS Toruń
8. Wybrzeże Gd.
9. Lech Poznań

10. Lublinianka
11. ŁKS
12. Korona Kraków

tabela I ligi
11 20 793—629
11 20 807—664
11 20 815—696
11 19 827—740
11 18 727—737
11 17 664—714
11 16 690—780
11 16 781—758
11 14 731—782
11 13 619—717
11 13 649—791
11 12 593—685

W II lidze koszykarzy oba po­
znańskie zespoły odniosły zwycię­
stwa. AZS Poznań zwyciężył War­
mię Olsztyn 81:24 zaś Olimpia wy­
grała z Skrą Warszawa 83:62. Poza 
tym w grupie „B” w której grają 
nasze zespoły Pogoń Szczecin prze 
grała z Lechią Z. Góra 57:63, Za­
wisza .Bydgoszcz wygrał po do­
grywce z AZS-em Białystok 76:67, 
zaś Spójnia Gdańsk pokonała Bał­
tyk Koszalin.

W grupie „A” największą nie­
spodziankę sprawiła Pogoń Prud­
nik wygrywając z Baildonem Ka­
towice 61:52. Poza tym Górnik 
Wałbrzych zwyciężył Tęcze Kielce 
80:60, Motor Lublin przegrał z 
Widzewem Łódź 43:53, Wawel Kra­
ków uległ Slęzie Wrocław 59, a 
Sparta Nowa Huta wygrała w 
Rzeszowie z miejscową Resowią 
75:64.

W niedzielę dobrnęli również do 
półmetka koszykarze ligi woje­
wódzkiej. W ostatniej kolejce 
spotkań I rundy uzyskano nastę­
pujące rezultaty:
Górnik Konin — AZS Poznań

55:50 
Warta Poznań — Stella Gniezno

51:58 
Stal Ostrów — Lech II 77:53 
Rawicki KKS — Victoria Jarocin

77:47 
Ostrovia

71:57

9 17 558:482 
9 16 560:480 
9 14 536:517 
9 14 56*7:545 
9 14 559:543 
9 13 538:516 
9 13 518:521 
9 13 455:487 
9 12 453:474 
9 9 451:648 

Grunwald Poznan —

TABELA
1. Stal Ostrów
2. Lech II
3. Ostrovia
4. Warta
5. Rawicki KKS
6. AZS
7. Grunwald
8. Górnik Konin
9. Stella Gniezno

10. Victoria Jarocin

zentacja Katowic pokonała Biały­
stok 13:9. Puchar zdobyli katowi- 
czanie.

Dwa spotkania w piłce ręcznej 
siedmioosobowej wygrali repre­
zentanci gdańskiej Spójni z Em- 
por Rostock. Pokonali oni gości 
25:12 i 31:16.

Polska reprezentacja w hokeju 
na lodzie przebywająca w Kana­
dzie, przegrała w miejscowości 
Hana z zespołem Drumheller Mi- 
ners, po bardzo ciekawej grze — 
1:2, a w następnym spotkaniu po 
konała w miejscowości Lloydmin 
ster drużynę Border Kings — 4:1. 
Przed powrotem do kraju Polacy 
rozegrają jeszcze jedno spotka­
nie.

Po remisie w pierwszym meczu 
bokserskich dziesiątek juniorów 
Polski i Węgier w Budapeszcie 
10:10, doszło do rewanżowego 
spotkania w Eger. Tym razem

Goraz większy ruch pod siatką
W rozgrywkach halowych nadal dominuje koszykówka. 

Rywalizują z nią z pełnym powodzeniem siatkarze. 
Niestety w siatkówce Wielkopolska nie posiada reprezen­
tanta w ekstraklasie.
Zainteresowanie entuzjastów tej 

dyscypliny zwrócone jest więc 
na rozgrywki w lidze międzyok- 
ręgowej i w klasach niższych. 
Silnymi reprezentantami woje­
wództwa poznańskiego w siatków 
ce mężczyzn są m. In. AZS Poz­
nań, który ostatnio pokonał AZS 
Szczecin 3:2 i bydgoską Astorię 
3:1. Również dwa zwycięstwa 
odniosła Calisia, zwyciężając zes­
poły Astorii 3:0 i drużynę szcze­
cińską 3:1. W klasie A uzyskano 
następujące wyniki:
Polonia Leszno — Grunwald n 2:3 
Polonia Lesz. — Górnik Kłód, 1:3 
Skra II Wolsz. — Grunwald II 1:3 
Skra II Wolsz. — Górnik Kłód. 2:3

W lidze międzywojewódzkiej ko 
biet uzyskano następujące wyni­
ki: Na uwagę zasługują zawod­
niczki Galowa, które pokonały

Przed rozpoczęciem spotkania o 
mistrzostwo I ligi koszykarzy po­
między Lechem a Koroną Kraków 
dziennikarzowi „Gazety Poznań­
skiej” odmówiono prawą wejścia 
na salę, mimo, że okazał legity­
mację uprawniającą go do tego. 
Chcielibyśmy przy okazji zwrócić 
uwagę, że nie jest to pierwszy 
fakt lekceważenia przedstawicieli 
prasy przez działaczy Lecha. Kil­
kakrotnie już (w tym i w poprzed 
nim sezonie) zapominano o rezer­
wowaniu dla sprawozdawców 
sportowych miejsc siedzących. A 
przecież nie przychodzą oni na 
mecze dla przyjemności, ale z obo­
wiązku. (st)

Konferencja pośw ocena 
stud om zaocznym

Rektor Wyższej Szkoły Wy­
chowania Fizycznego w Pozna­
niu doc. dr Stefan Bączyk 
otworzył wczoraj dwudniową 
konferencję międzyuczelnianą 
związaną z problemami stu­
diów zaocznych na wyższych 
uczelniach typu WF. Główne 
założenia dalszego rozwoju stu 
diów zaocznych w zakresie wy 
chowania fizycznego omówił 
dyrektor Departamentu Wycho 
wania Fizycznego GKKFiT dr 
Aleksander Gutowski. W kon­
ferencji uczestniczą m. in. kie­
rownicy czynnych studiów za­
ocznych AWF, WSWF z Kra­
kowa i Poznania oraz przedsta 
wiciele wrocławskiej WSWF, 
która w przyszłym roku otwo­
rzy również podobne studium.

Do zaocznego kształcenia 
nauczycieli wychowania fizycz 
nego oraz działaczy pracują­
cych w sporcie i kulturze fi­
zycznej przywiązuje się coraz 
większą wagę w związku z 
wzrastającą rolą wychowania 
fizycznego w naszym kraju. 
Konferęń^ja odbywająca się w 
Poznaniu jest precedensowa i 
wiele projektów opracowywa­
nych przez poszczególne komi­
sje pozwoli niewątpliwie wzbo 
gacić program rozwoju stu­
diów zaocznych, (d) 

polscy juniorzy wygrali mecz 
12:8. -

Znamy już przeciwnika 
strza Polski, Podhala Now 
Targ w ćwierćfinale klubowego 
Pucharu Europy w hokeju na pZ 
dzie. Drużyna Polska spotka si 
z mistrzem Finlandii, zespołem 
Uves Tampere. Finowie wyelinJ1 
nowali mistrza NRD Dynam' 
Berlin.

Hokejowa reprezentacja ZSrr 
rozegrała w Moskwie międZv. 
państwowe spotkanie z FinlanI 
dią. Mecz zakończył się zwycio' 
stwem drużyny radzieckiej 5;2. ’

W Jerywaniu zakończył się mię 
dzynarodowy turniej piłki ręcz, 
nej mężczyzn. W finałowym me­
czu reprezentacja ZSRR pokona­
ła po zaciętej walce Jugosławie 
19:16 (8:9). Na trzeciej pozycji 
uplasował się zespół Węgier. 4

Druga hokejowa reprezentacja 
ZSRR rozpoczęła tournee po Ka­
nadzie od porażki. Hokeiści ra­
dzieccy spotkali się w miejsco­
wości Trail z reprezentacją Za. 
chodniej ligi hokejowej Kanady. 
Mecz zakończył się zwycięstwem 
Kanadyjczyków 5:4. (t-pap)

AZS Szczecin 3:1. Oto pozostałe 
rezultaty:
AZS Pozn. — AZS Szczecin 0:3 
AZS Pozn. — Czarni Szczecin 3:0 
Kłos Gałowo—Czarni Szczecin 3:0 
Ktoś Gałowo — AZS Szczecin 3:1 
Piast Ostrzesz. — Polonia Piła 3:0

Siatkarze ekstraklasy ukończy­
li pierwszą rundę rozgrywek. 
Pierwsze miejsce zajmuje Legia, 
która nie poniosła w 11 spotka­
niach żadnej porażki.

Siatkarki meksykańskie goszczą 
ce w Polsce spotkały się w Ka­
towicach z tamtejszym Koleja­
rzem. Mecz wygrały Polki 3:2.

Zespoły gwardyjskie Polski ko­
biet i mężczyzn uczestniczyły w 
turnieju międzynarodowym w 
Berlinie. Lepiej wypadły nasze 
panie, które zajęły czwarte miej­
sce w turnieju za Dynamo NRD, 
Dynamo ZSRR i Dynamo Rumu­
nia. Polki wyprzedziły drużyny 
Węgier i CSRS. Zespół męski u- 
plasował się na miejscu szóstym, 
wyprzedzając jedynie reprezen­
tantów Węgier. Turniej wygrali 
Rumuni, nie ponosząc żadnej po­
rażki.

Mecz eliminacyjny o Puchar 
Furopy rozegrany między mis­
trzem Francji Asniere Sports i 
Honvedem Budapeszt wygrali
■Węgrzy 2:3.

Boks

ZSRR-Polska 16:4
Rewanżowe spotkanie bokser­

skie o puchar E. Gramause pomię­
dzy młodzieżowymi zespołami 
ZSRR i Polski zakończyło się osta­
tecznie ponownym zwycięstwem 
Związku Radzieckiego. Tym ra­
zem przegraliśmy 16:4. Powyższe 
spotkanie odbyło się w Rydze i 
to na dwie raty. Pięć spotkań roz­
strzygnięto w niedzielę, po któ­
rych gospodarze prowadzili 10:0. 
Oto wyniki techniczne (na pierw­
szym miejscu Polacy):

W muszej Czempik przegrał sto­
sunkiem 1:2 z Nowikowem I, W 
piórkowej Goliasz uległ w II st. 
na skutek przewagi w pojedynku 
z Gurowem, w lekkopółśredniej 
Montewski uległ na punkty Doł- 
gowowi, w lekkośredniej Adam­
czyka uznano za pokonanego w 
walce z Gruniuszkinem, w pół­
ciężkiej Żurek przegrał w II st. 
na skutek przewagi z Nowiko­
wem II.

W drugim dniu meczu uzyskano 
rezultaty: w wadze koguciej Ga­
łązka wypunktował Garbatowa, w 
lekkiej Jan Żeleźniak przegrał na 
punkty z Tiskinem, w półśredniej 
Rudkowski wygrał w 3 starciu 
przez tko (kontuzja łuku) z Mu* 
saliwowem, w średniej Załomski 
przegrał wysoko na punkty z Ta- 
rasienkowem. w ciężkiej Janko- 
wiak został poddany przez sekun 
danta Wasuszkinowi. (t)

'dalekopisem
PONOWNA PORAŻKA

W rewanżowym meczu piłkarzy 
ręcznych Francji i Polski pono 
nie wygrali Francuzi 19:18 (7.8).

PUCHAR MIAST 
DLA OPOLANEK

W Opolu zakończył się finaJ.0^ 
turniej juniorek o Puchar i 
w piłce ręcznej. Zwyciężyły 
wodniczki Opola 6 pkt. P 
Gdańskim 4 pkt, Krakowem 2 P 
i Kielcami 0 pkt.

POZNAŃSKI AZS 
NA 3 MIEJSCU

W Krakowie rozegrano ^^gtar 
stwa szermiercze młodzików, 
towało w nich ponad 200 
czek i zawodników z 35 K 
W punktacji drużynowej zwy 
żył Marymont (Warszawa) 
pkt. przed Piastem (GH^e) 
pkt. i AZS (Poznań) 140 pkt. <



Zaoszczędzisz czas
ZAMAWIAJĄC

wyborowe
pieczywo świąteczne

Z PRACOWNI „MIK A DO” 
oraz

smaczne dan^a tradycyjne
W ZAKŁADACH PZG „RESTAURACJE’

Rest.

Rest.

Rest.

Bar

Bar

Bar

Bar

„BOTANICZNA”
— plac Waryńskiego 3
„DIETETYCZNA”
— ul. Czerwonej Armii 32
„SOPLICA”
— Głogowska 115/117
„DOBRAWA”
— Rynek Sródecki 15
„FRYKAS”
— ul. Czerwonej Armii 73 
„PIASTUN”
— ul. Kraszewskiego 13
„GRUNWALDZKI
— ul. Grunwaldzka 86
___________________ M8946

Ważne dla użytkowników kolei!
ZAŁADUNEK I WYŁADUNEK 
TOWARÓW
w dniach Świątecznych. 

W celu umożliwienia usługobiorcom wy­
konania Narodowego Planu Gospodarcze­
go na rok bieżący DOKP powiadamia, że 
w dniach 25 i 26 grudnia br.

EKSPEDYCJE KOLEJOWE PKP 
BĘDĄ CZYMŻE

JAK W KAŻDĄ NIEDZIELĘ.
DOKP Poznań zwraca się z apelem do 

wszystkich klientów PKP, aby również 
ze swej strony dołożyli wszelkich starań, 
by rozładunek i załadunek wagonów w 
tych dniach odbywał się jak w niedzielę-

PKP dysponować będą w dniach 
świątecznych potrzebną ilością taboru-

Wszystkie przedsiębiorstwa planujące 
załadunki w dniach 25 i 26 grudnia winny 
zgłosić zapotrzebowanie najpóźniej 23 gru­
dnia br. w miejscowej ekspedycji.

- __________ _ ' K9260

?. P. TOTALIZATOR SPORTOWY
UPRZEJMIE ZAWIADAMIA GRAJĄCYCH, 
ŻE W TYGODNIU PRZEDŚWIĄTECZNYM

PUNKTY JOTO" BĘDĄ CZYN W:
zapobiegają 

niepożądanej ciąży.
DO NABYCIA:

O we wszystkich 
aptekach, 

d drogeriach 
0 i kioskach

CENA 
na

„RUCH”.
zł 7,—
recepte zł 2.10.

K9084

w mieście Poznaniu do piątku 
na terenie województwa do czwartku

23. XH. br., godz. 19
22. XII. br., godz. 19

w dniu 24. XII. br. (sobota)
wszystkie punkty „To-To” będą nieczynne.

Równocześnie informujemy, że zakładów piłkarskich 
na dzień 24. XII. br. — n i e b ę d z ie.

Następne zakłady piłkarskie PPTS organizuje
na dzień 31. XII. br. K9257

»C E N T R O S T A L«
REJONOWY ODDZIAŁ W POZNANIU
Poznań, ul. Gwardii Ludowej 3

że z dniem 1 stycznia 1967 roku

sprzedaż wierteł i płytek
z węglików spiekanych 

przejmuje:
Hurtownia Art. Metalowych „ELMET”

TELEGRAM

SPÓŁDZIELNA PRACY „WENUS” 
Poznań, ul. Kramarska 3/5

poszukuje pom eszczeń
zamkniętych — ogrzewanych, o pow. ca 35 m8 

z zainstalowaną siłą i światłem, względnie 
możliwością podłączenia siły i światła, 

dla wydziału pracy nakładczej.
Zgłoszenia pisemne składać w biurze Spółdzielni.

M8885

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW 
^METALOWIEC* 
w Poznaniu, ul. Bułgarska 39 a 

PRZYJMIE DQ WYKONANIA
prace ślusarskie

i cięcie materiałów

Zamówienia prosimy kierować 
do Działu Zbytu w/w Spółdzielni.
______ K8500

w Poznaniu, ul. Szewska 16
K8649

Pracownicy poszukiwani
Zakłady Przemysłu Metalowego H. Cegielski — 
Budowa Odlewni Żeliwa w Śremie — orzyjmą do 
pracy zaraz

PRACOWNIKA na stanowisko kierownika Działu 
Organizacji — wymagane wykształcenie wyższe, 
wzgl. średnie ekonomiczne.

Zgłoszenia osobiste kandydatów przyjmuje Dział 
Kadr Zakładów Przemysłu Metalowego H. Cegielski 
w Poznaniu, ul. F. Dzierżyńskiego nr 223/229. pok. 103.

Wynagrodzenie wg stawek obowiązujących w orze-

Poi. z,... pomoc do prac 
domowych i 4-letn. dziec 
ka, 5 godzin dziennie. Dę 
biec, Orzechowa 15 m. 10. 

37402g
Przyjmę dozorstwo, lub 
mycie schodów. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 37177g.

myślę maszynowym K8730
KWALIFIKOWANA KUCHARKĘ (kucharza) do do­
mu wczasowego w Dusznikach przyjmiemy natych­
miast.
Zgłoszenia: Wrocławskie Wydawnictwo Prasowe, 

Wrocław, Podwale 62, T piętro, pokoi 15 — oficyna.
K9143

Pomoc domowa, potrzeb­
na Kórnicka 26 B m. 4.

37161g

- SPRZEDAWCZYNIE KOBIETY na cały
- przyjmie MHD Artykułami Spożywczymi

etat 
Po-

znań — Południe.
Zgłoszenia prosimy kierować do Sekcji Kadr, po- 

kój 7. przv ul. Wielkiej 26, I ptr.K9135
Dzielnicowy Zarząd Budynków Mieszkalnych Po­
znań — Jeżyce, ulica Janickiego 20 — orzyjmie: 
- INSPEKTORA NADZORU - z uprawnieniami bu­

dowlanymi. wykształcenie średnie budowl., 5 lat 
praktyki zaw.

c °............
- ELEKTRYKA z upraw. 
- BLACHARZA.

BHP
K8810

zmarła nagle, namasz-Dnia 17 grudnia 1966 r. ______ „ .
czona Olejami św., przeżywszy lat 54. śp.

Joanna Biernacka
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

o godz. 15 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała, 
przy ul. Bluszczowej.

W ciężkim smutku pogrążeni
MĄŻ I RODZINA

38600g— j. ——
Dnia 16 grudnia 1966 r. zmarł, po długich cier­

pieniach, przeżywszy lat 58, śp.

Kazimierz Poiitowicz
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

0 godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.
Pogrążona w smutku

RODZINA 
^^8583^

Dnia 16 grudnia 1966 r. zmarł, po ciężkich cier 
Pieniach, opatrzony Sakramentami św., najdroż- 
szy mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

Feliks Walczak
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

0 godz. 13 na cmentarzu na Junikowie.

Joznań, Gwiaździsta 16.

W smutku pogrążona
RODZINA

38546g

z KIERSKICH

JADWIGA HELLWIGOWA 
kochana, najdroższa matka i babcia, zasnęła 
" Bogu, po długich, ciężkich cierpieniach opa­
rzona Sakramentami św., dnia 16. XII. br., 
Przeżywszy 81 lat.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20. XII. 
or. o godz. 14.30 z domu żałoby w Pleszewie, 
Al. Wojska Polskiego 10, na cmentarz parafial­
ny przy ul. Kaliskiej.

W głębokim smutku pogrążona
p RODZINA

leszew, Rawicz. Poznań.
^atfron Walden 38589g

Władysław Szudrowicz
ukochany mąż, drogi ojciec, teść i dziadek, 

arł dnia 16 grudnia 1966 r., przeżywszy lat 58. 
0 Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

E°dz. 15 z kaplicy cmentarnej w Żegrzu.

W głębokim smutku pogrążeni
ŻONA, SYNOWIE, SYNOWE i WNUKI

Zastavę, po małym prze­
biegu, sprzedam. Telefon
555-35. 38435g
Sprzedam biurko nowo­
czesne. Strzałowa 4 m. 1. 

37393g
Sprzedam skóry nutrii, li­
sów, wyprawione. Adres 
wskaże „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 37320g.

Sprzedam z powodu sta­
rości dom 3 pokoje, ku­
chnia budynek gospodar­
czy, hektar ziemi, w tym 
60 drzew owocowych — 
okolica Stęszewa. Infor­
macje: Kubiak, Zapar-
cin 7, p-ta Modrzę, pow. 
Poznań. 37313g

MTlTfR Powszechny Dom Towarowy 
' w Poznaniu

U • wspólnie
** z Wojewódzkim Przeds.

. Hurtu Artykułami
Papierniczymi i Sportowymi

ORGANIZUJE

PREMIOWANY KIERMASZ ZABAWEK
iiihiiiiiiiiiiiiinimiiiiiiiiniminiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiniiiiiii

Kiermasz zabawek odbywa się na 
VII piętrze Poznańskiego Okrąglaka 
przy czym wygodny dojazd na VII 
piętro, gwarantuje specjalna winda 
nr 5.

Sprzedam ,,Trabant‘a-Com 
bi”. Gardo, Poznań, Wiel
kopolska 39. 37397g

Korespondencyjne lekcje 
języków obcych — War­
szawa 1, skrytka 68.

K8837
Kursy pisania na maszy­
nach w godzinach przed­
południowych i popołud­
niowych organizuje Sto­
warzyszenie Stenografów 
i Maszynistek, Poznań, 
Chełmońskiego 7 S73^3g

Tapczan 2-osobowy mało 
używany, buty oficerskie 
42 z prawidłami, spodnie 
bryczesy, maszynę „Sin­
ger” z długim czółen­
kiem sprzedam. Poznań. 
Newy Świat 4 m. 19.

?7391g

Okazyjnie sprzedam willę 
5-pokojową 500.000,— zł, 
bliźniak dwurodzinny — 
500.000,— wpłaty 400.000,—, 
dom wolnostojący 80 ’/o 
wykończony 300.000,—. pół 
bliźniaka komfortowego 
250.000,—, dom nowy 2 
morgi ogrodu 170.000.—, 
— poleca Adamski — Po­
znań, Matejki 33a.

386106

LoKale

Działki ogrodnicze */s ha, 
sprzedam lub wydzierża­
wię. 18 km od Poznania. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 18293p.

Bogaty asortyment zabawek a szczególnie 
ciekawe zabawki zmechanizowane, poli­
techniczne, lalki, klocki oraz gry gwaran­
tują dokonanie korzystnych zakupów 
świątecznych dla naszych milusińskich.

Dodatkową atrakcję stanowią pre­
miowane losy, które otrzymuje każ­
dy klient dokonujący zakupu na 
VH piętrze.

Spotykamy się więc wszyscy na VII piętrze 
Poznańskiego Okrąglaka w godz. od 9—19.

K8038

Przyjmę pomoc domową, 
dochodzącą lub na stałe. 
Prznań, Kasztelańska 59. 
Zgłoszenia: godz. 16—17. 

37178g
Uczennicę krawiectwo
damskie, powyżej lat 18, 
rrzyjme. Rutkowskiego 
15 m. 7. 37223g

Kapię Warszawę nową, 
lub mało używana nowo­
czesną. Adres wskaże — 
„Frasa”. Grunwaldzka 19 
dla 37262g._______ ________
Kupię garaż blaszany, tel. 
537-76, godz. 8—18 lub O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 37281g.

Technik, poszukuje samo 
, dzielnego pokoju w Po­
znaniu. Wiesław Micha­
lak Mosina, Wiosny Lu­
dów 7, tel. 253, do godz.
15.30. 37363g
Stargard k. Szczecina — 
samodzielne dwa pokoje, 
kuchnia, zamienię na po­
kój z kuchnia w Pozna­
niu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
14339p.

Sprzedam łąkę nadno- 
tecką. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18017p.____________________  
Spiesznie kupię domek 
w Poznaniu z wolnym 
mieszkaniem w cenie do 
180 tys. zł. Wiadomość 
kierować: Poznań. C-ro-

TELEGRAM" ORBIS"
W kolekturze „0 R BI S“ w Poznaniu 

padła znów większa wygrana 
w II. kl. 115 K. L. P. — na los

nr 107303
nr 30303

30.000 zł
5.000 zł

NauKa
Sprzedaż

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna. 
Poznań, Al. Marcinkow- 
swiegc 2a. oarter 37006
Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, fizy­
ki chemii. rosyjskiego. 
Tel. 672-502. 375066
Uczę matematyki. Strze­
lecka 30 m. 10. tel. 512-31.
wcwn. 316. 3p545g

Wózki dziectece wielki 
wvbór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca 
Brzozowska Poznań. Czer

Armii 10 35763?
Telewizor 14” tanio sprze 
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
385276.______________  
WOzki dziecięce najnow­
sze modele, ooleca Szcze 
pańska. Czerwonej Armii
70. 37761g

Dnia 17 grudnia 1966 r. zmarła nagle na po­
sterunku pracy, nasza współpracowniczka 

Joanna Biernacka 
Żegnamy z głębokim żalem naszą długolet­

nia koleżankę.
Szlachetna Jej postać pozostanie na zawsze 

w naszej pamięci.
Pogrzeb odbędzie się dnia 20. XII. 1966 r. o 

godz. 15 na cmentarzu przy ul. Bluszczowej.
DYREKCJA RADA ZAKŁADOWA 

WSPÓŁPRACOWNICY 
Dzielnicowego 

Zarządu Budynków Mieszkalnych 
Poznań — Wilda. K9272

W dniu 17 grudnia 1966 r„ zakończyła swój 
ofiarny, pracowity żywot, opatrzona wielo­
krotnie Sakramentami św., nasza najdroższa, 
troskliwa matka, teściowa i babcia, przeżyw­
szy lat 80, śp.

Jadwiga Przybyłowicz
z domu KUBISIAK

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza przy ulicy 
Bluszczowej.

O bolesnej stracie zawiadamiają
CÓRKI, SYNOWIE. SYNOWA, ZIĘĆ I WNUKI 

Z RODZINĄ
Poznań, ul. Pasieka 2. 38572g

Dnia 17 grudnia 1966 r., zakończył niespodzie­
wanie swój pracowity żywot, nasz ukochany oj­
ciec, teść,' dziadek, brat i wujek, przeżywszy 
lat 46, śp.

Józef Wasilewski
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie,

o czym z głębokim smutkiem zawiadamiają 
SYNOWIE I RODZINA

Poznań, ul. Szamarzewskiego 38 m. 12. 38603g

Dnia 17 grudnia 1966 r. zmarł, po długiej cho­
robie opatrzony Sakramentami św., nasz nie­
odżałowany. mąż, ojciec, dziadek i brat, prze­
żywszy lat 79. śp.

Jan Adamski
proL dr med.

Pogrzeb odbędzie się 21 bm. o godz. 13.40 na 
cmentarzu na Junikowie.

Msza św. odbędzie się w dniu pogrzebu o go­
dzinie 8 w kościele parafialnym św. Wojciecha.

W głębokim smutku pogrążona
R O D Z I NA

Poznań, Gdańsk, Katowice, Mediolan. 38580g

Pokój, kuchnia, spiżar­
nia, samodzielne, ogólna 
powierzchnia 40 m8, współ 
ny korytarz, łazienka — 
ul. Winogrady, zamienię 
na większe. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
37403m.
Przyjmę 3 panienki na 
pokój. Grunwaldzka 368
m. 2. 37414m
Zamienię duży pokój z 
kuchnią z dozorstwem na 
2 lub 3 pokoje bez dozor 
stwa. Warunki do omó-
wienia. Oferty 
Grunwaldzka 
374'7m.

„Prasa”,
19 dla

'Nieruchomości

Działkę — Kiekrz, Luboń, 
Naramowice, na dogod­
nych warunkach sprze­
dam. Paderewskiego 1 
m. 4. 38422g
Sprzedam nowy dom z 
zabudowaniem gospodar­
czym, 1,65 ha ziemi, bli­
sko dworca. Paszkiewicz. 
Biniew, pow. Ostrów 
Wlkp. 18214p

U. XII. 66 r. zgubiłam
prawą rękawiczkę kożusz 
kową. Oddać PZPC. ul. 
Kraszewskiego (portiernia
główna). 38524g
Zaginął pies ośmiomiesię­
czny wilk, maść czarno- 
brązowa, za odnalezienie 
nagroda 1.000,— zł. Turo- 
stowski Poznań, Bojanow
ska 13. 38553g
Zgubiono kartę rejestra­
cyjną na nazwisko Ma­
rian Byra, zam. Biele- 
wo, wydaną w Bielewie
nr PT 19-13 18215p

Matrymonialne

Największą ilość ofert — 
Dosiada Biuro Matrymo­
nialne „Syrenka” — War­
szawa. Elektoralna 11. In 
formacje: 10.— złotych 
znaczkami pocztowymi.

K8138
Panna lat 36. z wyższym 
wykształceniem (prowin­
cji), pozna pana w celu 
matrymonialnym. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 18008p.

' ' '—— '■ ... ......—
Dnia 17 grudnia 1966 r. zmarła, po ciężkich 

cierpieniach, nasza najdroższa i najtroskliwsza 
matka, teściowa i babunia, kochana siostra, 
bratowa i ciocia, przeżywszy lat 77, śp.

Helena Knak
z domu POWAŁOWSKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 
o godz. 10.10 z kaplicy cmentarnej na Junikowie. 

W głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, ZIĘCIOWIE, WNUKI, SIOSTRA 

I RODZINA 38599g

' t
Dnia 18 grudnia 1966 r., po długich i ciężkich 

z anielską cierpliwością- znoszonych cierpie 
niach. opatrzony Sakramentami św., zakończył 
swój pracowity żywot, nasz ukochany ojciec, 
teść, dziadek, brat, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 68, śp.

Władysław Łęcki
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 11.55 w Poznaniu, z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, ZIĘCIOWIE, WNUKI I WNUCZKI

385S2g

W dniu 17. XII. 1966 r. zmarł

Prot dr med. Jan Adamski 
profesor zwyczajny mikrobiologii lekarskiej, 
b. kierownik Katedry i Zakładu Mikrobiologii 

Lekarskiej AM w Poznaniu.
Z głębokim żalem żegnamy naszego drogiego 

nauczyciela i byłego kierownika.
PROFESOR, ASYSTENCI I PRACOWNICY 

Zakładu Mikrobiologii Lekarskiej AM 
w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 
o godz. 13.40 na cmentarzu na Junikowie.
_ _______ ____________________________________ 38581g

Miły prezent gwiazdkowy to los Krajowej 
Loterii Pieniężnej kupiony w szczęśliwej 
kolekturze „ORBIS”, ul- Armii Czerw- 33.

K9071

SPRZEDASZ
W SKLEPIE „VERITAS”
Poznań, ul. Kantaka 10.

.....  ..................K8591

Przetargi
Zakład Energetyczny Poznań — Miasto w Poznaniu, 
U1- Nowowiejskiego 10 — Ogłasza PRZETARG OGRA­
NICZONY na sprzedaż SAMOCHODU CIĘŻAROWE- 

LUBLIN» łyP 51> Cena wywoławcza wyno- 
SI Zl.

Przetarg odbędzie się dnia 30. XII. 1966 r. o godz. 
12 w Poznaniu, przy ul. Energetycznej (Elektrownia), 
gdzie można oglądać w/w samochód w dniach 27—29 
XII. 66 r. w godz. 12—13.

Piargu zobowiązani są wpła­
cie do dnia 29. XII. 1966 r. wadium w wysokości 10 

wyw.oł.awczej w kasie Zakładu w Pozna­
niu, ul. Nowowiejskiego 10.

Warunki uczestniczenia w przetargu ogłoszone « w Monitorze Polskim nr 4/66, poz 32 og£oszone
Zastrzegamy sobie prawo odwołania przetargu bez 

podania przyczyny. K M9183

MUZEA
Archeologiczne (Mielżyń 

skiego 27/29) — g. 9—15.
Historii m. Poznania — 

(St. Rynek) — g. 9—15.
Historii Ruchu Robotni 

czego (Stary Rynek — Od 
wach) — g. 10—18.

Instrumentów Muzycz­
nych (Stary Rynek 45) — 
g. 9—15.

Kultury i Sztuki Ludo­
wej (Mostowa 7) — godz. 
10—15.

Narodowe (Al. Marcin­
kowskiego) — g. 9—15.

Militarium (Cytadela)— 
g. 12—16.
Przyrodnicze (Swierczew 

skiego 19) — g. 9—16.
Rzemiosł Artystycznych 

(Zamek Przemysława) — 
g. 10—15.

Wielkopolskie Muzeum 
Wojskowe (St. Rynek) — 
g. 10—15.

Salon Sztuki współcze­
snej ARPO (St. Rynek — 
Arsenał) — g. 10—18.

Salon Studencki — wy
stawa 
skiego

ZPAP
plakatu leninow-

g. 17—22. 
(Arsenał -

Rynek) — „Malarstwo Ja

WOIT (St. Rynek) — 
„Wypoczynek w wielko­
polskich ośrodkach tury 
stycznych” — fotogramy 
J. Korpala — g. 9—13.

Wystawa malarstwa Fr. 
Prabuckiego — g. 14—19. 
Sala MPiK — pl. Wolnoś 
ci 8 .

W2URV

BWA (Arsenał) — „16 
plastyków moskiewskich” 
— g. 10—17. -

Biblioteka E. Raczyń-
skiego (pl. Wolności 19) 
— wystawa 1— ” ', ...------- książki ra-

; dzieckiej — g. io—15.
• Muzeum Historii Ruchu 
; Robotniczego (St. Rynek 
• — Odwach) — „Początki 
’ socjalizmu w Poznań- 
; skiem 1840—1881” — godz 
: io—i5.

„ - . . Mnrłan Flelsierowicz (sekretarz redakcji), Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika. Wiesław Porzycki (zastępca
Redaguje Kolegium m arian gkąpski. Zbigniew Szumowski Lesław Tokarski (redaktor naczelny) Telefony: 611-21 łączy wszystkie 
redaktora naczelnego, iwiec i „odI od g—16; redaktor naczelny 657-76, zastępca red naczelnego 657-18. sekretarz redakcji R4R «'•
działy sekretariat red akcji informacje dla czytelników 657-18: dział miejski 659-39; redakcja nocna 430-73 i 453-31 Wydayci 
dział łączności z czvte,rl’prasa” Biuro Ogłoszeń: Poznań, ul Grunwaldzka 19. telefony 452-89 i 611-21 za treść i terminowy druk 

NAP Wydawnictwo Prasowe Rbw warunkach prenumeraty informacji udzielają placówki .Ruchu" i Poczty. Drnk: Zakłady Graficzne
Grunwald 1 '■'głoszeń redakcja nie odpowiau*. Marcina Kasprzaka. Poznań, ul. Zwierzyniecka 3 W-7

Pawilon Meblowy (Swa 
rzędz, ul. Wrzesińska 32) 
— stała wystawa meblo­
wa — godz. 9—13.

Klub MPiK (Ratajczaka 
39) — „Wystawa z okazji 
XX-lecia „Expressu Po­
znańskiego” - g. 10—20.

Biblioteka Główna UAM 
- „Książką Litwy Ra­
dzieckiej”,

Szpital Miejski im. Ra- 
szei — interna, chirurgia 
(ul. Mickiewicza 2 ,tel. 
472-51).

Szpital Miejski im. Stru 
sia — okulistyka (ul. Wal 
ki Młodych 5, tel. 511-11).

Stacja Pogotowia Ra­
tunkowego m. Poznania 
(Chełmońskiego 20) ob­
sługuje tylko wypadki 
w miejscach publicznych 
— telefon 99; nagłe za­
chorowania w domu —' 
tel. 544-44 i 544-45; Dorady 
lekarskie — tel. 637-35.

Amabulatoria czynne: 
chirurgiczne — całą dobę; 
pediatryczne f internisty­
czne — g. 15—23; stoma­
tologiczne — g. 20—7.

Wojewódzka Stacja PR 
— ul. Kościuszki 103, tel. 
566-66.

Apteki: Marcinkowskie­
go 11 (czynna całą dobę). 
Dyżur nocny: Główna 53 
’ Stnrołęcka 79.

Lekarz Weterynarii 
Miejska
Zwierząt

Lecznica dla
, . - ul. Grun­

waldzka 248, tel. 672-414— 
od 9—21 (w nocy — nagłe 
wynadkiL s
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200 iysśęcy dolarów w kieszeni

Samowystarczalna Huta
II uta Szkła w Antoninku pracuje dobrze. Dowodem tego 

jest zdobycie pierwszego miejsca we współzawodnic­
twie w roku 1965 w Zjednoczeniu Przemysłu Szklarskiego, 
któremu podlega 80 hut szkła w kraju.
Ten rok zamyka Huta w An- 

toninku nowym sukcesem. 
Właśnie w listopadzie wprowa 
dzono tu do produkcji specjal­
ne polskie farby do wpalania 
(w temperaturze około 4000C) 
napisów na butelkach, słoikach 
itp. Dotychczas farby takie

Przed Gwiazdką

Od szeregu dni notujemy zwięk­
szony ruch w poznańskich skle­
pach. Klienci odwiedzają nie 
tylko placówki z artykułami prze 
myślowymi, w których można 
wybrać gwiazdkowe prezenty 
dla najbliższych, ale przede 
wszystkim sklepy spożywcze. 
Każdy zabiega o to, by w porę 
zaopatrzyć się w artykuły po­
trzebne na świąteczny stół. Mi­
niona niedziela, tradycyjnie zwa 
na „złotą", upłynęła także pod 
znakiem zainteresowania pozna­
niaków zaopatrzeniem sklepów. 
Niektórzy — jak to widać na na­
szym górnym zdjęciu — wracali 
do domów z pomyślnie załatwio 
nymi sprawunkami. Nadszedł też 
okres zaopatrywania rynku w 
świątecznego karpia. Dobrze, że 
handel usprawnił w tym roku 
sprzedaż tej ryby. Już w sobotę 
karpia sprzedawało m. in. wiele 
placówek z artykułami spożyw­
czymi. W niedzielę zaś w skle­
pach Centrali Rybnej nie zaob­
serwowaliśmy długich kolejek. 
Należy oczekiwać, że amatorzy 
karpia nie będą do ostatniej 
chwili zwlekać z zakupem. Li­
czymy też na to, że Centrala 
Rybna postara się o rytmiczne 
dostawy karpia. W ten sposób 
do samych świąt uda się uniknąć 

w sklepach kolejek.
Na dolnym zdjęciu: odłowy kar­
pia w jednym z gospodarstw 

rybnych.
Fot. (3) — K. Przychodzki

sprowadzano z NRF i Anglii. 
Tylko te dwa państwa miały 
opanowaną technikę ich pro­
dukcji. Koszt jednego kilogra­
ma importowanej farby wyno 
sił jednak 5,5 dolara, a tylko 
Huta Szkła w Antoninku zu­
żywała jej co roku za około 
200 tys. dolarów. Teraz Zak­
ład we własnym zakresie wy­
twarza takie farby, których 
twórcami są dyrektor technicz 
ny Huty Z. Masztalerz i kie­
rowniczka laboratorium zakła­
dowego M. Leszczak. Prace 
nad wynalazkiem trwały około 
4 lat; jest on zarazem tema­
tem pracy doktorskiej Z. Masz 
talerza.

Wynalazkiem, który został już 
opatentowany, zainteresowa­
ło się Zjednoczenie Przemysłu 
Szklarskiego. Ma ono zamiar 
wprowadzić nowe farby rów­
nież do innych hut, produkują­
cych szklanki, butelki lub słoi 
ki z napisami.

Poznańska Huta Szkła pra­
cuje .głównie na użytek fabryk 
kosmetycznych w Poznaniu i 
Warszawie oraz Monopolu Spi­
rytusowego. Sama na eksport 
wysyła niewiele — za około 2 
min. zł rocznie. Duży jest tzw. 
eksport pośredni. Niekiedy 
około 70 procent miesięcznej 
produkcji butelek i słoików o- 
trzymuje napisy w obcych ję­
zykach. Jako jedyny zakład w 
kraju poznańska Huta zgodziła 
się wyrabiać dla Monopolu Spi 
rytusowego krótkie serie bute­
lek według żądań zagranicz­
nych odbiorców ze specjalnymi 
gwintami, przystosowanymi

do pracujących w Poznańskich 
Zakładach Przemysłu Spirytu­
sowego włoskich automatów 
napełniających.

W Hucie robi się bardzo wie 
le dla poprawy warunków 
pracy. Dobra wentylacja, po­
lewanie ścian wodą, oto m. in. 
urządzenia zmniejszające wy­
soką temperaturę, jaka panuje 
w halach fabrycznych.

Kilka dni temu oddano do 
użytku bardzo estetycznie urzą 
dzony bufet. Wydawane w nim 
będą także obiady dla pra­
cowników. Efektownie urzą­
dzona świetlica udostępniona 
jest też mieszkańcom Antonin- 
ka, którzy nie mają w swoim 
rejonie zbyt wielu okazji do 
rozrywek, (st)

Obietnica poprawy
„Obecna atmosfera, panująca 

w barze „Mazowiecki” sprzyja 
gościom nadużywającym alkoho­
lu” — pisze do redakcji dyrektor 
PZG — Restauracje. Tym samym 
przyznano nam rację w odnie­
sieniu do faktów, odnotowanych 
w felietonie pt. „Przykre sąsiedz 
two” z 16 października. Przypom- 
nijmy, że chodziło nam nie tylko 
o to, iż bar pełen jest zawsze pi­
jaków. Podkreślaliśmy również, 
że jego sąsiedztwo z żeńskim do­
mem akademickim stwarza nie­
zbyt przyjemne sytuacje mieszka 
jącym w akademiku studentkom.

PZG Restauracje zawiado-

Mieszkaniec domu z ul. Siemi- 
radziekiego — Nasza interwencja 
jest zbyteczna., pisał Pan sam do 
wszystkich zainteresowanych in­
stytucji. Za sygnały dziękujemy.

(2401)
Lucyna Stróżyk, Bolechowo — 

Pisma zagraniczne można zapre­
numerować przez Wydział Zagra­
niczny „Ruch”, Warszawa, ul. 
Wronia 23. (2566)

miły nas jednak, że w pierwszym 
kwartale przyszłego roku bar zo­
stanie odnowiony i zmodernizo­
wany. PZG wyrażają przekona­
nie, że w ten sposób uda się zmie 
nić klientelę „Mazowieckiego”. 
Otrzymaliśmy też obietnicę wpro 
wadzenia w przyszłości poważ­
nych zmian w asortymencie po­
traw.

Nic — tylko czekać na realiza­
cję zapowiedzi. Mimo to, szkoda, 
że wspomnianej placówki nie da 
się zamienić na bar mleczny (a 
to postulowaliśmy). Obawiamy się 
bowiem, że mimo obiecywanych 
zmian, wódka nadal będzie się w 
„Mazowieckim” lać strumieniem. 
A to nie wyeliminuje przykrych 
hałasów nocnych i ulicznych za­
czepek. (c)

j^ozorcy Parku Kas­
przaka już nie wie-

dzą, 
się 
czy 
dni

do kogo odwołać 
po pomoc. Wiosną 
latem stają bezra-
wobec

wyrostków.
wybryków 
Ich celem

są łabędzie, do których 
rzuca się kamieniami. 
To znów przewracają 
ławki lub tratują zagra 
bione trawniki. Nasta­
ła jesień, ławki usunię 
to, łabędzie znikły... 
Ale zostały lampy, o- 
świetlające mroki par­
ku. Zmienił się więc 
cel chuligańskich wy­
bryków. W ubiegłym 
tygodniu — przecho­
dząc do pracy — nali­
czyłam jednego dnia 
sześć świeżo rozbitych 
kloszów, innego — znów 
trzy...

Wiadomo w mro-
ku i ciemnościach łat­
wiej broić, napadać 
przechodniów, zacze­
piać dziewczęta....

Grudzień
20

Wiórek

Dominika

Słońce: 8.00—15.40

TEATRY

POLSKI — g. 19 „Wyzwolenie”; 
NOWY — g. 19 „Trojanki”; OPE­
RA — g. 19 „Straszny dwór”; O- 
PERETKA — g. 19 „Bal w ope­
rze”; MARCINEK — godz. 11 
„Chochołowa muzyka”, godz. 17 
„Bamba w oazie Tongo”.

KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW — 
MUZA — g. 14.30 i 17 „Stazione 
Termini” (włoski 16 1.), g. 19.30 
DKF (seans zamkn.); APOLLO — 
g. 10. 12.30, 15.30, 18 i 20.15 „Mści- 
< >el w masce” (ang. 14 1.); BAŁ­
TYK — g. 10, 12.30 i 15.30 „Książę 
i żebrak” (ang. 11 1.), g. 18 i 20.15 
„Ścigani przez śmierć” (franc. 16 
1.); CZTERNASTKA — g. 10, 12 
i 14 „200 mil do domu” (USA 7 
1.), g. 16, 18 i 20.15 „Starsza pani 
bez godności” (franc. 16 lat); 
GONG — g. 10, 12 i 16 „Zakazane
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Pomoce naukowe 
dla szkoły w Hanoi
Ostatnie pirackie bombar­

dowania amerykańskie, któ­
re m. in. dotknęły Hanoi, nie 
ominęły szkoły im. „Przyjaź­
ni Wietnamsko-Polskiej” w 
dzielnicy Tu Ky. Jak wiado­
mo, szkoła ta jest darem Pol­
ski dla północnego Wietna­
mu.

Zarówno bombardowanie 
stolicy DRW, jak i zniszcze­
nie szkoły wywołuje w na­
szym kraju falę protestów 
przeciwko amerykańskiemu 
barbarzyństwu. Jedna ma­
sówek protestacyjnych odby-
ła się wczoraj w 
Fabryce Pomocy

Ponieważ rząd 
stanowił udzielić

poznańskiej 
Naukowych.
Polski po- 
pełnej po­

mocy przy odbudowie znisz­
czonej szkoły, załoga FPN 
zadeklarowała na wczoraj­
szej masówce wyprodukować 
w czynie społecznym pewną
liczbę pomocy 
Ogólna wartość
wyniesie 50 000

Jednocześnie 
ryki Pomocy

naukowych, 
zobowiązania 

złotych.
załoga Fab- 

Naukowych
wzywa — za naszym pośred­
nictwem — inne zakłady Poz 
nania do podejmowania po­
dobnych zobowiązań. A za­
tem — kto następny? (c-o)

4,5 min. zł oszczędności 
dzięki racjonalizacji

W Klubie Techniki i Ra­
cjonalizacji przy PKP Od­
dział Drogowy w Poznaniu 
odbyła się ostatnio uroczys­
tość podsumowania konkursu
racjonalizatorskiego rok
1966. Na zebranie to przyby­
li m. in.: dyr DOKP — inż. 
E. Rejek, sekretarz ZZK — 
H. Majchrzak i przewodni­
czący TKTiR — Z. Cieślak.

Zgodnie ze statutem klubu 
najbardziej zasłużonym ra­
cjonalizatorom (decydowała 
ilość punktów) wręczono na­
grody pieniężne oraz dyplo­
my. Jak wynikało ze spra­
wozdania, ogólna wartość 
zgłoszonych usprawnień wy­
rażała się za rok 1966 sumą 
ponad 4,5 min. zł. (t)

Nie tylko od święta!
iedawne otynkowa­
nie domu na naroż­

niku ulic Marcelińskiej 
i Niecałej pochłonęło 
na pewno niemało pie­
niędzy. Ale za to bu­
dynek wygląda okaza­
le, a raczej wyglądał. 
Któregoś dnia przywie­
ziono koks. Zrzucono 
go tuż pod ścianę. Po 
usunięciu — na całym 
odcinku muru pozosta­
ła szpetna plama. — 
Zwrócono na to uwagę 
wozakom. Padła odpo­
wiedź: A co nas to ob­
chodzi?!

ekwerek przy ul.
13 Niecałej niedługo 

radował mieszkańców 
okolicznych domów. 
Młode drzewa połama­
ne, przez trawniki wy­
deptane ścieżki... Znów

piosenki” (poi. 14 1.), g. 18 i 20.30 
„Tytoń” (bułg. 16 1.); GRUN­
WALD — g. 17 i 19.30 „Wehikuł 
czasu” (USA 14 1.); GWIAZDA — 
g. 10.30 i 13 „Droga na scenę” 
(radź. 12 1.), g. 15.30, 18 i 20.15 
„Nikt się śmiać nie będzie” (cze­
ski 16 1.); HUTNIK — nieczynne; 
KOSMOS — g. 17 „Klimaty” (fr. 
18 1.), g. 19.30 SDKF „Wakacje 
pana Hulot” (franc.); MALTA — 
g. 16, 18 i 20 „Dworek czterech 
dziewcząt” (węg. 16 1.); MINIA­
TURKA — g. 15, 17.30 i 20 „Czas 
miłości” (rum. 16 1.); OLIMPIA — 
g. 10, 12.30, 15 i 17.30 „Zejście do 
piekła” (poi. 16 1.), g. 20 „Odra­
za” (węg. 18 1.); OSIEDLE — re­
mont; PANCERNIAK - g. 17.30 
i 20 „Sposób na kobiety” (ang. 13 
1.); PAŁACOWE — g. 19 „Przy­
gody Wernera Holta” (niem. 16 
1.); PRZYJAŹŃ — nieczynne; 
RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, 18 i 20 
„Hasło bez odzewu” (bułg. 11 1.); 
RUSAŁKA (Swarzędz) — nieczyn­
ne; SCALA — g. 16 „Uciekiner w 
pościgu” (fiński 14 1.), g. 18 i ■ 20 
„Koty” (franc. 18 1.); TĘCZA — 
g. 16, 18 i 20 „Kłopoty z miłością” 
(NRD 14 1.); WARTA — g. 10, 
11.30, 13, 14.30 i 16 „Uwaga, uwaga 
nadchodzi” (dok., 14 1.), g. 17.39 
i 20 „Czapajew” (radź. 12 lat); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 17 i 19.15 „Wrak Mary Deare” 
(ang. 14 1.); WILDA — g. 10, 12.30, 
15, 17.30 i 20 „Człowiek ucieka”

Pamięci Powstańców l/Uielkopolski^

W ubiegłą niedzielę

Komuna Paryska" 
- sierotom

Pracownice Poznańskich Za­
kładów Przemysłu Odzieżowe­
go im. Komuny Paryskiej zgo­
towały dzieciom, przebywają­
cym w Pogotowiu Opiekuń­
czym przy ul. Wojska Polskie­
go, miłą, gwiazdkową niespo­
dziankę. Uszyły dla nich w czy 
nie społecznym z resztek 63 róż 
nego rodzaju okrycia i 20 cza­
peczek. Ogólna wartość czynu 
wyniosła blisko 11 500 zł. Dar 
ten wręczyła wczoraj kierow­
nictwu Pogotowia delegacja z 
PZPO.

Za podarek, który wywołał 
wśród dzieci dużo radości, po­
dziękował pracownikom „Ko­
muny” zast. przewodn. Pre­
zydium DRN na Jeżycach Hie­
ronim Korek. Należy zazna­
czyć, że nie jest to pierwszy 
tego rodzaju czyn społeczny 
PZPO na rzecz najbardziej po­
trzebujących. (d)

Gdzie wypiekać 
świąteczne olacki?

W związku z nadchodzącymi 
świętami piekarnie Poznańskich 
Zakładów Przemysłu Piekarni­
czego będą przyjmowały do od- 
pieku pieczywo domowe. Celem 
sprawnego przeprowadzenia tej 
akcji wszystkie piekarnie PZPP 
będą przyjmowały pieczywo do­
mowe do odpieku w czwartek, 22 
bm. od godz. 6 do 16 i w piątek, 
23 bm. od godz. 6 do 10. Ponadto 
piekarnia przy ul. Wszystkich 
Świętych 3 oraz piekarnia przy

mło.
dzież harcerska ze szkół Sta- 
rego Miasta uczciła rocznicą 
Powstania Wielkopolskiego. 
Komenda Hufca ZHP — stare 
Miasto zorganizowała złaz 
drużyn harcerskich i zucho­
wych przed Pomnikiem Pow- 
stańców Wielkopolskich. Po 
przemówieniu przedstawiciela 
ZBoWiD i odczytaniu specjał- 
nego rozkazu — odbyło się 
uroczyste ślubowanie harcer­
skie. Na zdjęciu: na zakończę 
nie uroczystości młodzież od­

śpiewała hymn harcerski.
(wch)

Filmowy reportaż 
z Wietnamu

W poznańskim kinie „War­
ta” wyświetlany jest obecnie 
nowy polski film dokumental­
ny „Uwaga, uwaga nadchodzi’’ 
będący reportażem o walce na 
rodu wietnamskiego z lotniczą 
potęgą Stanów Zjednoczonych. 
Nakręciła go w Demokratycz­
nej Republice Wietnamu ekipa 
polskich dokumentalistów: He­
lena Lemańska, Władysław 
Forbert i Sławomir Sławkow­
ski. Komentarz opracował Ka­
rol Małcużyński. (ms)

PKS pracuje 
na poczet nowego roku 

Na listę zakładów, które
wykonały przed terminem

mujących tramwajowe 
wozy w należytym po­
rządku?

ul. 
ły 
24

Winiarskiej 47 będą wypieka- 
pieczywo dodatkowo w sobotę, 
bm. od godz. 6 do 10. (na)

tegoroczne zadania, wpisano
ostatnio
Zarządowi

placówki podlegle
Wojewódzkiemu

ktoś zapomniał, że przy 
jemniej żyje się w czy­
stym, uporządkowanym
otoczeniu, 
nie .tego 
czyjś trud, 
ca.

że utrzyma- 
porządku to 
znojna pra-

Zatracają też poczu-
cie porządku i estetyki 
i niektórzy nasi konduk
torzy tramwajach.
Pod ich stopami często 
aż biało od naddartych 
papierków i grzbietów 
od biletów. (Czy u sie­
bie w domu też rzucają 
śmieci na podłogę?) Na 
suwa się myśl, czy nie 
należałoby na końco­
wych przystankach za­
miatać w wagonach. 
A może trzeba premio­
wać konduktorów utrzy

Osobny rozdział nie­
chlujstwa, to bramy i 
klatki schodowe wielu 
kamienic. Trudno 
wprost niekiedy opisać 
brudy, śmiecie i ohyd­
ną, zwulgaryzowaną „li 
teraturę”, wypisywaną 
na ścianach. Mało kogo 
obchodzą rozsypane po 
schodach śmieci, obier 
ki po kartoflach, niedo 
gryzione jabłka itp.

rT roska o nasze mia 
sto, jego parki, 

ulice i domy powinna 
być troską nas wszyst­
kich. Powinna to być 
troska dnia codzienne­
go. Mieszkamy w tym

INFORMUJEMY
„Obowiązek dzieci wobec ro­

dziców — w świetle prawa” — to 
tytuł prelekcji Z. Kowalskiego z 
Prokuratury Wojewódzkiej dzi­
siaj o godz. 18 w Klubie Prezy­
dium DRN Grunwald, ul. Matejki 
nr 50.

Przerwy w dostawie energii e- 
lektrycznej w związku z przepro­
wadzanymi pracami eksploatacyj 
nymi — nastąpią w dniu 21 XII 
1966 r. w godz. od 8—12.30 dla u-

Przedsiębiorstwa PKS. Wy­
konały one plan przewozów 
w 101 proc. Dzięki temu zre­
alizują do końca grudnia br. 
dalsze usługi o wartości 17,4 
min złotych. (o-b)

mieście więc dbaj-
my o nie, jak o nasze 
mieszkanie. Nie tylko 
od święta, nie tylko w 
kwietniu, miesiącu czy­
stości. (Ino)

lic: Opolskiej Dzierżyńskiego
(od Sw. Trójcy do Czechosłowac­
kiej), Sw. Trójcy, Wrzosowej, Mo 
drakowej, Fiołkowej, Południo­
wej, Świerkowej, Szczepana (przy 
Dzierżyńskiego); w dniu 22 XII 
1966 r. od godz. 8—14 dla ulic: 
Armii Czerwonej (od „Koloro-

„ARPO“ zaprasza
Salon Sztuki Współczesnej, 

czynny od niedawna w Arse­
nale przy St. Rynku, urządził 
specjalny kiermasz świątecz­
ny. „ARPO” — bo taką nazwą 
ma wspomniana placówka — 
dysponuje bogatym zestawem 
reprodukcji plastycznych, ory 
ginalnych grafik, artykułami

wej” do nr 81 lewa strona),
Garncarskiej, Kościuszki (od Ar­
mii Czerwonej do Chudoby), Chu­
doby (od nr 7 do Kościuszki — 
lewa strona i od nr 17 do Ko­
ściuszki — prawa strona).

(M-8732)

dekoracyjnymi i 
wykonywaną przez 
artystów-plastyków.

Kiermasz potrwa 
tego rokuje)

biżuterią, 
znanych

do końca

(ang. 16 1.); WRZOS (Luboń) — g. 
18 „Zejście do piekła” (poi. 16 1.); 
WRZOS (Mosina) — nieczynne; 
ZNICZ (Żabikowo) — g. 18 „Barn- 
bi” (USA); FOTOPLASTIKON — 
g. 12—21 Waszyngton — Muzea — 
„Wspomnienia o Prezydencie J. F. 
Kennedy’m”.

RADIO

PROGRAM I — Fala 132 m 1 
UKF 69,74 MHz (do g. 18 i od 0,05 
do 3): — 8.15 Mel. rozrywk.; 8.43 
Mówi Technika; 9 Dla klasy V „W 
oblężonej Kartaginie” słuch.; 9.30 
Wiązanka pieśni żartobliwych War 
mii i Mazur; 9.40 Dla przedszkoli 
„Niespodzianka” słuch.; 10 „Po­
wrót marnotrawnego” opow. T. 
Sokoła; 10.20 Muzyka polska; 11 
Dla klas VIII „Historia beczki”; 
11.25 Konc. Ork. Mandolinistów 
Rozgł. Łódzkiej PR pd. E. Ciuk- 
szy 11.49; Z cyklu: Rodzice a dziec 
ko”; 12.25 „Rolniczy kwadrans”; 
12.40 „Więcej, lepiej, taniej”; 13 
Dla klasy V „Żarówka czarodzieja 
z Menlo Parć” słuch.; 13.20 Konc. 
muz. ros.; 14 Kultura pilnie poszu­
kiwana; 14.15 „Sportowcy wiejscy 
na start”; 14.30 Z estrad i scen o- 
perowych naszych sąsiadów; 15.05 
Dla uczniów szkół średnich „Czer­
wona planeta”; 15.25 Spotkanie z 
piosenką radź.; 16 „Popołudnie z 
młodością”; 18 „Sławne opery — 
niesławni krytycy” aud. pod red.

H. Swolkienia; 18.43 Zapowiedź 
progr. „Popołudnie z młodością” 
na dzień następny; 18.45 Radiowy 
kurs j. ang.; 19 „Praktyczna Pani”; 
19.10 Przegląd wydarzeń ekonom.; 
19.30 „Posłuchajcie organów w Ko­
szalinie”; 20.26 Wiadomości sporto­
we; 20.30 Wieczór liter.-muz.; 20.33 
Wiersze Nelly Sachs; 20.43 Studio 
klasyczne „Sonata kreutzerow- 
ska”; 22.15 Felieton z cyklu „No­
tatnik kulturalny”; 22.25 A. Ko- 
strzyński — „Klucz” — mikroope- 
ra radiowa do libretta Edwarda Fi­
szera; 22.17 Chwila poezji; 22.50 Me 
lodie stare i nowe; 23.19 Wiadomo­
ści sportowe; 23.15 Jazz dla tych, 
co jazzu nie lubią”; 0,05 Program 
nocny Rozgł. PR w Katowicach;

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.06, 
16, 17.55, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 66,62 MHZ. — 8.15 Radiowy 
kurs jęz. ros.; 8.35 Aud. Ośrodka 
Badania Opinii Publ.; 8.45 Cygań 
skie melodie; 9 Muz. operowa; 9.40 
Z życia Zw. Radź.; 10.50 „Człowiek 
o którego upomniało się morze” 
ode. pow. A. i Cz. Centkiewiczów; 
11.10 „W obiektywie nauki”; 11.20 
Radiowa poradnia rodź.; 11.25 Z 
muz. klas.; 12.05 Stan pogody; 12.25 
„W blasku zimowego słońca”; 
12.50 „Reportaż z wojny trzydzie­
stoletniej” fel. doc. dr. Antoniegó 
Mączaka; 13 Czas dobrych gospo­
darzy; 1345 Pogadanka pt. „Wyni­

ki doświadczeń z wysokimi pozio­
mami nawożenia zbóż ozimych”; 
13.20 Grająca szafa; 13.50 Słu­
chacze piszą — my odpo­
wiadamy; 17.25 Fel. B. Koguta 
„Listy spod Lipy”; 17.50 Fel. akt. 
P. Lubińskiego; 18.10 Aud. sł.-muz. 
pt. „Margines muzyczny”; 18.50 U- 
niwersytet Radiowy; 19.05 Muz. i 
aktualności; 19.30 Kalejdoskop kul 
turalny; 20 W kręgu muz. roman­
tycznej; 21.27 Kronika sportowa i 
wyniki Totalizatora Sportowego; 
21.40 „Panowie de Chichac” czyli 
pozn. wehikuł czasu; 22.20 Aud. z 
cyklu: „Kościół wobec proble­
mów świata współczesnego”; 22.35 
Z nowych nagrań muz. kameral­
nej; 23.06 Znane orkiestry i ze­
społy taneczne;

WIADOMOŚCI: 4.30, 5, 5.30, 6.30, 
7.30, 8.30, 10, 12.06, 16, 19, 21, 23.50.

TELEWIZJA

WTOREK — 10 — „Szerszeń” — 
film fab. prod. radź.; 11.55 — Dla 
szkół — Jęz. polski; 15.20 — Pro­
gram dnia; 15.25 — Przysposobie­
nie rolnicze; 16 — Politechnika TV 
— Matematyka; 16.30 — Polite­
chnika TV — Matematyka cz. III; 
17 — Wiadomości dziennika TV; 
17.05 — Dla młodych widzów — 
„Zrób to sam”; 17.20 — „O miej­
sce zabaw dla dzieci” — film krót- 
kometr.; 17.35 — „Bar pod kaczusz­
ką” — kabaret reklamowy; 18.05

— Francuskie melodie rozrywko' 
we; 18.35 — „Próby” — miesięcz­
nik konsumenta; 19 — Panorama 
Lubuska; 19.20 — Dobranoc i Dzien 
nik TV; 20 — „Szydłów” - re' 
portaź; 20.30 — „Szerszeń” — 
fab. prod. radź.; 22.05 Na wielki® 
ekranie; 22.35 — Dziennik TV; 22-5 
— Program na jutro; 22.55 — po11’ 
technika TV — Matematyka c* 
II — (powt.).

ŚRODA: — 9.55—10.25 — 
klas VI — „Odkrycie Pascala > 
10.55 — „Wychowanie obywate * 
skie”, kl. VIII; 11.30—12.20 „Skra­
dziony obraz” — film z serii ••®a* 
ron”; 16.25 — „Przypominamy " 
radzimy”; 16.35 — PKF; l6-45 Z 
Film krótkometraż. „Turku w 
mie”; 16.55 — Wiadomości; 17 "" 
Dla młodych widzów — 
sposoby — niezwykłe sekrety > 
17.25 — Dla młodz. - „Pisal^* 
przygoda” — M. Brandysa; 17- 
—1 Magazyn — „Nie tylko 
pań”; 18 — Film rozrywkowy. 
18.15 — Magazyn Medyczny; l’- 
— „Dobry wieczór — jak 
dzień”; 19.20 — Dobranoc i Ąz’e 
nik; 20 — „W zielonym obieK y 
wie”; 20.15 — „Skradziony obra 
— film z serii „Baron”; 21-0^ 
Magazyn — „Światowid”; 27rV„ 
Scena Muzyczna TV — icn. 
— opera komiczna; 22.15 — " 
nik. .

TV zastrzega prawo zni’a 
programie


